
p u c z i u w u  o i s z c K ^ u s  g # l ( w L ą

80. Lwów. Pia^1' gnia 14. Kwieliila 1822
j m u

r a  * *  •

Mt,
w "»tsce ÓCO
"ycfc państwac 
** zmianę adi 

c»  się ld

li

ftafe x l ;

-  ^  9
K®a,B c*ekwT
D,., S «  561 
, _ ,tnacif“ otwarł* wol- 
 ̂ 0<ł opłaty pocztowej.

*'*'J« k o ja  przy ,jjjCy OstoliiiilcUt I. 15. M M i i t t m c i *  pccy uUcy Cłw&ittąpmy t. 26.

CAffzifritu* o godzlnifc 6 emu

e n ?  O O M n & E *
Za wianB ««npu«j). ~imj- 
cx»J*« .fUccU*** W
M*, „JtefcroL*** te *k.. ot 
pfcr*«r.<i k< MU-„ J*» Mb. 
e* - 4 krtrkąta* JtkcP* no- 

ł u.Krtfcmr n* ni*
Br.bnt u
wyra* Ib JM. JUąm r̂seOot 
aa rj:i 7* ł! 1A. n M M l1 
rryw. I «łn . rtiw na. '#  Mb- 
Cal* MfMja JĆiCf» StŁ. f*t 
>trń>«r li.fltt .MIL, i.rtlKM-
!& i, ęKSEP-J*? « * * » .kKi) W (M l *Z “ "
t a n i .  K>o»*cy a r* • Mt. 
PiMt H m — Mm icM o.

wytk po n *  u  u. 
tUtb iMIi  j»i »ic*6ś«ę i M e­

ta • 90 p. waut *»™i[ 
^blac- .al. — .w.i 1*0*6 dr«  

*.riłf-jł-i0 wyd-^»
r M r M i nattepneac

Redaktor wył^ecata rałędtzy fsrdtłsw* *—>5. Kora A<*uii*tttracji
otwarta -*cUlep»je od t «< Ł  i  n a ,  do l - * ie u te .  -  Adres dia trtagt.: ,K«rjer*, km iw. -  R*Mps4w nfe zwrao. s»ę. -  TttlW. reoatcc. 18 

» m8o j>r*nrower»tęi»pnryjwM}a i pgfcOynw <*tsc»np'ŁHtr sprzedaj: Kom jutenriWw „Rwano*-, *1. Włdok W., ora* Adw n. .©azflty Lui * ul. Świętokrzyska 17

N ak ładem  Spółki W y d aw n ic ze j „ k u ^ j t u  L w o w sk iego -*. R ed ak to r n a c ze ln y : Br. Y/loorztraierz Jam polśk i.

9*imrn*m

M A R E K  KOSZTttJF, 
sztuk tu t e -k

r^iorjaet? pi*. w p«*ł«łk*aj?'- 
1*^ s ain et, ^akoóci. 3  <-bułki i i u i k i 
pr aw dziw b ł j-lKt 
zw o dnum znaR.am
S Z Ą S £ Ł A Ą

OSZCZĘDNOŚCI W  M IN ISTE R STW IE  
SKARBU,

W arszawa. (Tel. w }.). (O ). W  związku z  po* 
lit/ką oszczędnościową, stosowaną przez min. 
skarbu Michalskiego w  wda snem mUilsteretwie, 
zostały zredukowane wszystkie oddziały perso­
nalne i będą one ześrodkowane w  departamencie 
iprzczydjaliiym.

Pohfea obejmuje władzę sadowniczą na fi. Słąsku.
Odnośny układ między Polską a Niemcami podpisany.

Katowice. (P A T .) Dziś podpisany został przez 
^ flomocittka rządu polskiego wicomitiisfra dra 
^ g mianta Seydę i przez niemieckiego pełnomo- 
* * •  (Vfvezentanta 'pruskitego mimstiĄuwa spra- 
^w W O ści tajnego radcę dra CrjiscnJ t układ 

Prze>. w ładze potskiego wymiaru spra- 
^^diiw ości na obszarach Górnego Śląska pr* y- 

®nych Polsce. Układ przewiduje dalsze prowa- 
. nie wszelkich spraw sądownictwa cyw ilnego 
L  3T*N '5f- iakoteż sjpraw niespornych, które w 
si - przejęcia przez w ładzę polska wymiaru 11IV111,

.,M%A*cd3iw iści w okręgach sadów okręgowych kacyjnych odbyć się ma w  W arszawie.

w  Bytomiu, Gliwicach, Opolu i Raciborzu nie zo­
stały ukończone. Osoby odbywające karę w  w ię­
zieniach niemieckich mogą żądać odbycia tej kary 
w  \vr|zietriach |Kjisl:k;li, o i’ e na nwcy traktatu są 
obywatelami państwa polskiego i o ile dc odb>- 
cła kary pozostaje jeszcze 6 tygodni. Układ regu­
luje wymianę ksiąg Wieczystych i gruntowymi, 
dopuszcza wzajemne wykonywanie w yroków  i 
rozciąga się na cały okręg plebiscytowy. Układ 
ma być rat^nikowatiy przez seini polski i parla­
ment niemiecki, a wyndaria dokurnsn-tów ratyfi-

Hakaiyści gdańscy w strachu-
Domy niemieckie przechodzą w  ręce polskie.

GoańskJ (P A T ). W czora j odbyło się tu zg ro -j tempie, miasto Gdańsk straci uuumecki cbarak- 
ref ll'e ^“ Pców, na którem Brunse w ygłos ił I ter. W  końcu oświadczył Brunse, że nic w olno 
i erat' w  którym yyystąpił gwanocvnic przeciw-1żaniechać walki, którą Polacy w ypow iedzieli 
® wysprzedaży domów niemieckich w ręce poi-[N iem com .
2lti leżeli wwsprzCdaż ta pójdzie nadal w  tent: -  - oo 

Rosja i Niemcy tworzą w  Genui wspólny front.
ie ^ °sk w a . (PA T ), „Izwfcst.ia" pisząc o udzia- 
kki .e‘&2atów sowieckich w  konferencji genueń- 

^ os â ? Niemcy będą postę- 
te a y w zupełnem porozumieuin, gd^ ż państwa 

swe /.apati^wvan;a odnośnie do u- 
—  v-i&mięC w odbudowie rosyjskiego życia e-

konomieznego, wotaic tego, że Rathenau cofnął 
sw ó .1 projekt eksploatowania Rosji prx€7. Niemcy. 
Oddanie przedstawicielom sow ietów  wr Berlinie 
gmachu dawnej ambasady rosyjskiej „Izw iestja" 
uważają za faktyczne uznanie w ładzy sowjeckicj.

P ^0.IEKT KONFERENCJI EKONOABCZNEJ 
, P A Ń S T W  b a ł  t y c k i c h .

rjer., ar82*w a. (Teł. w?.). (O ). W czorajszy „Ku- 
ofrzymał z Ryg; depeszę, w  której czyta­

my. że Finlandii projektuje zd o ła ć  do Hel- 
singiorsu w początkach maia konferencję ekono­
miczną państw bałtyckich.

 oo-

w y jd z i< w  podwójnej objętości i zwiększonym nakładzie, 
prżyjmuje Adiikinistracja.

O g ło ’ 2enia

Wipści t Genui.
ZNACZENIE FRANCJI.

Paryż. (AW r.) Fk>jedynek słowny Tartfafeu 
z Cziczerkrem dowiódł już w  piet węszych dniach 
konferencji, że Francja jest poniekąd cz.TJhiikierr 
decydującym w  Genui, W  odpowiedzi nu ogólni­
kową mowę Cziczerina postawtł Bartl.cu spra­
w ę rozbrojenia ourazu na osrrzu miecza, ośwrad- 
czjw/szj’ krótko, ,że posiodzenie nie może się za­
kończyć sytuacją dwuznaczną i zapytał, czy  o- 
becni akceptują warunki w  Cannes, czy nie. Je­
żeli nic, w  takim razie konferencja me może się 
dalej odbywać. Oświadczenie to złagodził on sło­
wami: fakt wzięcia udziału w  konferencji bez
■protestów dowodzi, żc warmiki w Cannes zosta­
ły  przez państwa przyjęte.

JAK SOBIE ANGI.JA W YO B R A Ż A  R O ZB R O ­
JENIE.

Paryż. (P A T ). W  B. K- „Petit Parisien" do­
nosi z Genui Projektowany obecnie przez An­
glię układ, ma być fonoalucm związaniem w szy ­
stkich stron, Tcdnax nie będzie on przew idywał 
sankcji specjalnych. Anglja sadzi, że nikt n:c o- 
śmicli (? ) sie nariiszjć takicii układów w  obawie 
przed potopieniem ze strony całej Europy. Nie 
wszyscy alianci podzielają to stanowisko Anglii, 
uważając, że właśnie brak gwaianc.ii byłby głó­
wnym brakiem układu. Propozycja Lloyda Geor- 
,ge‘a miałaby na celu nałożenie na Niemcy i R o­
sję tych samych zobowiązań, które traktat o L i­
dze Natodńw nakładó na wszystkich uczestników 
Ligi, przyjęcie jednak tego układu przez Niemcy 
i Rosję nie przesadzałoby sprawy nakżenią tych 
państw do Ligi Narodów. Zdaniem kół francu­
skich, projekt angielski nie dałby wyników pozy­
tywnych. Podobne zapatrywanie żyw i także ma­
ła Fntcnia.

■O D PO W IED Ź F A C T Y  NA P ISM O  PAPIEŻA .

Genua. (P A T .) Arcybiskup genueński prze 
słał włoskiemu prem ierowi i przewodniczącemu 
konferencji p. Facta pismo n a je ża  w raz z listem, 
na które premii0." odPcvnedzłaf również ybniem. 
W  odpowiedzi «w e j premier wjnraza wdzięczność 
za przystanie mu Asta 0?ca św iętego i wsJ-tamje 
na cele konferencji, którymi są. osiągnięcie zgody 
mającej nołożyć kres bezgranicznym cierprenkrni 
ludów i zapoczątkowanie prawdziwego zbratania. 
Te wzniosłe cele przyświecają .konferencji i nic 
ulega wątpiiiwośd, żc list Ojca Św iętego zachęc, 
tylko wszystkich, którzy prajftią wziąć udziai 
w ]>racy nad u rzeczy wLhasretiie m tyxh wzu-fcsfycl, 
ideałów. W  zakończeniu swego ułsma Facta w y ­
raża lAndziękowanie Ojcu Świętemu za pomoc, 
którą udzielił pracy nad m zjęzywistniem em  
wszystka.-!i celów  ' l.onfcreneji przez poparcie jej 
tak \» sokim autwr.ytetwn jakim jest autorytet 
Ojca Ś-u iętego.

PR AC E  DELEGACJI POLSKIEJ.
Genua. (P A T ). Polska delegacja zajjnu.ie .de 

od we/.orai badaniem raportu, opracowanego 
przez rzeczoznawców państw sprzymierzonych 
na ostatniej konferencji londyńskiej, mającego być 
podstawą u> skusji w kwestii rosyjskiej.
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Przegląd światowy.
NIEMIŁCKIĘ INFORMACJE O POLSCE.
Informacje ó Polsce, nadsyłane pncez p. Stei­

na do „Beri. Tagb l." odznaczają się zawsze jak 
najbardziej wrogim  dla nas nastrojem. Ostatni 
jednak długi artykuł p. Steina pt. „Der Friedc 
Osteuropas**, pisany jest specjalnie dla konferen­
cji genueńskiej, która ma nabrać przekonania, że 
fn iltaryzm  polski jest jedyną przeszkodą w  uspo­
kojeniu Europy wschodniej. Autor specjalnie obni­
ża ostatni ziazd w  W arszaw ie i Rydze i dowodzi, 

' że polityka Skirmunfa skończyła się fiaskiem, 
gdyż Finlandia została na uboczu, zaś Cziczerin na 
konferencji w  R ydze ster ©ryzował państwa bał­
tyckie. Pokojowa polityka Skirmimta jest tylko 
pozorem, pod którym kryje się milltaryzin fran­
cusko-polski. Francja przygotowuje w  Polsce na­
pad na Rosję sowiecką, a „kamaryła** militarna, 
grupująca się jakoby dokoła ostmy Piłsudskiego, 
marzy o podbojach. Oczyw iście zarzut ostatni 
oparty jest na argumentach kons roowemych 
przez prasę narodowo-demokratyczną. W szystko 
to natursfTnie zmierza do tego, b y  wykazać, że 
silna Polska -jest raczej źródłem niepokojów niż 
ostoją porządku w  Europie 'wschodniej.

RAKOWSKI O  DELEGACJI s o W it^ K ic J .
Delegat Ukrainy sowieckiej Rakowski inter- 

w iew ow any przez pnę Weiss, korespord.^„Petit 
Parisien“ , przedstawił pokojową ewolucję Ukrj,- 
iny, która niedawno pogrążona w  o*niu wojen 
i powstań, obecnie wraca do ciszy i pracy. D ele­
gacja rosyjska w  Ge„ui jest obrazem w ewnętrz­
nej organizacji Rosji. aCażdy delegat ma mandat 
podwójny z ramienia Centralnego Komitetu egze­
kucyjnego i z ramienia wszystkich republik so­
wieckich. „Św iat sądzi, że Rosja do Cłcnui p rzy­
bywa, jak ów  niedźwiedź z poematu Heinegó, 
aby wszystko zburzyć. Jest to fałszywe. P rzy b y ­
wam y-jako spokojni kupcy. Dotrzym am y danych 
zubu wiązań

G k AM CE ROSJI SÓWIECKIFJ M OGĄ BYĆ  
PRZEDMIOTEM DYSKUSJI.

Pna Weiss, gorąca rzeczniczka spraw rosy} 
skich -na łamach „Petit Pariśien**, wierna idei 
wielkiej Rosji, zaznacza, że n a . konferencji genu­
eńskiej mogą być poruszone i Ruddane rewizji 
traktaty, zawarte przez rząd sow ietów . Podaje 
zatem analizie wszystkie traktaty polityczne, u- 
stalająco nowe granice państwa rosyjskiego. 
P rzy  omawianiu granic Polski, podkreśla, że 
traktat ryski z d. 18. marca 1921 anuluje klauzule 
terytorialne traktatu lievvsk«-rosyjskiugo 11. sier­
pnia 1920. Natomiast pna W eiss znalazła osobną

granicę między Rosją a „Galicje, Wschodnią1*, 
która „tym czasowo znajduje .się pod zwierzchno­
ścią Po>ski“ . Marzenia rosyjskie, których artyku­
ły pny Weiss rzesto s ą .wyrazem , nie rozw iały 
się jeszcze. P o ło ży  im koniec, tylko uznanie trak­
tatu rosyjskiego przez mocarstwa, przyczern do 
żadnej dyskusji dopuścić delegacja polska me 
może. *

CZICZERIN G ROZBROJENIU.
„Jouma-I de G eoevcv donosi, że GzrCzeirin 

mimo oporu uczes tok ów  konferencji, pragnie za 
wszeikr cenę w yw ołać w ie lk i dyskusję nad roz- 
birojenicffi. W edle je jo  plami rwzbrojwiio ma być 
zależne od liczby m ieszkińców  i od rozciągłości 
danego państwa Nad imzeprowadzenieni rozbroje­
nia czuwać ma .międzynarodowa komisja, oraz 
pomocnicza Komisja złożona z delegatów państw 
ląśŁdującyO l

Ze spraw ukraifsMek

siorem, ścieląc drogę zlikwidowaniu feyAbstj *w' 
stantynopola przez sojusz augorsko-sowieci 
Działają >v chrześcijańskich dzielnicach ni' 
i Gałacie, okupowanej przez Anglików (Statn* 
zajęli Francuzi, a Skutari W łosi). Z dfirgi^i st J 
ny wśród W ra flflow ców  i w ogóle ernigiuntói* 
syjSkich, monarchie tycznie nastrojonych, r o *w < 
się separatystyczna agitacja ukraińska — werWfe 
ochotników do armii Petlury, wychodzi też # 
smo ukraińskie.

Z K ijowszezyzny. W edle informacji Pras'\J [ 
ficjalnci, pas głodu zaciska się dokoła 
coraz ciaśniej. Okolice Kijowa we wszystk j r  
kierunkucn w  górę i w  dół Dniepru i ku Rosił ** 
zapełnione bandami zrozpaczonych, k iórzy napij 
[dają na transporty sowieckie i urządzają rz3*|| 
•słabszych Posterunków M  itoarmiefskfch. O L  
lżycie handlowo-przemysłowe nie może dźwignął 
się, o tyle akcja czerezwyczajk i rozwija się W* 
nie, a krwaw e żniwo odchodzi w  najlepsze.

b lag pocieszenia. Konstelacja polityczna, któ­
ra przechodzi w  ewolucji swej coraz to nowe 
kombisiaije, jakcć ani rusz nie chce ułożyć się w  
horoskop pomyślny dla rusko-galicyjskiej republi­
ki. Cc w ięcej, z biegiem czasu wszelkie dymki 
blagi, puszczane przez wledefisko-petruszewy- 
czowski rząd rozw iewają się bez śladu. Trzeba 
w ięc kurczou ych w ysiłków , by podtrzymać au­
torytet emigracyjnej irredenty. Typow ym  przy­
kładem nicowania fogiki faktów są w yw o d y  p. 
Sawczenki w  ulotnej paryskiej „Ukr. Republice" 
(w . 9 l). W-szefkic phrsy, jakie w yśw iadczyła  An­
glia ostatnio Polsce, nie dowodzą, by Anglja 
zmienUa swe stanowiskó wzglądem Polski. Po­
ciągnięcia to tyczą się Francji nic Polski, bo Pol­
ska należy do popleczników Francji. t

Argument udał się: wykazuje właśnie coś
przeciwnego, niż chcą Ukraińcy, dowodzi znale­
zienia się Polski w  systemacie politycznego od- 
dziąfywania, politycznego w pływu. Tak samu na­
iwne jest desa wuacja pożyczki angielskiej • d!a 
Polski tak, że wypłacono IM  jej w  naturaljach. 
Znajdujemy też tam takie łamańce myślowe, jak 
to, że Anglia uznawszy granice wschodnie Polski, 
nie uzna temsamem jeszcze granic południowo- 
wschodnich, a traktat ryski w y tyc zy ł zachodnią 
granicę sow ietów , a nie wschodnią Poiski! — 
Dzięki skarbowi uczuć, jakie nagromadziły się 
kcło wiedeńskich obrońców idei niepodległości 
wschodnic-galicyjskiej, długo jesżcze będzie mógł 
rusko-endecki „dyktator" bujać lud czembądź, 
byle siać nienawiść do „Lachów ".

(x ). Ukraina nad Złotym  Rogiem. W  Kon­
stantynopolu zaczyna żyw iej pulsować ruch u­

kraiński. Z jedr.ej strony pseudoukiaińscy 
cze z cod znaku Rakowskiego grasują nad ^

Bolszewicy w Cenui."
BO LSZEW ICY PR ZYG O TO W UJĄ  M E M O R -I^  

Ger.ua. (P A T .) Dfeegacja rosyjska przygoh’ 
wuje memoriał, któiry ma być ijdptr.yicdżia j j  
znany memoriał londyńska, opracowany PrZirj 
rzeczoznawców  mocarstw sprzymierzonych, 
wiadomo, memoriał londyński sformułował 
ranki niezbędno dla współpracy 'nad 0-lbu iJ*’ 
Rosji. Warijnki te dotyczą spraw przeszłości, !*« 
np. kwestii: zobowiązań dawnych, jakoteż SP’’*^ 
przyszłości, to jest gwarancji s m a g a n y c h  a* 
rządu sowietów. Delegacja rosyjska ma odpowi® 
dzleć w  swoim mentorjale na wszystkie ^
memoriału londyńskiego. Jak słychać, Ros^anl*
złożą sw ój nłeriiorjał albo jutro, albo tez na •łO*

siedzeniu sobotniem. W  piątek nie odbędzie ^  
żadne posiedzenie.

BOLSZEWICY T W O R Z Ą  b i u r o  p r a s o w e  

r  -Genue. (A W ). Delegacja sówjwcka •utwortJjl 
biuro prasow©, którego członkowie starają S 
informować prasę św iatową o  żądaniach i inter® 
sach sowietów. Fasciści w łoscy są wielce za,J*j 
pokojenl utworzeniem tego biura, podejrzywaw 
że sow jety zamierzają za pośrednictwem teff® 
p. epagownć swe idee bolszewickie.

EMIGRANCI ROSYJSCY PROTESTUJĄ  
PRZECIW KO BOLSZEW IKOM .

Praga. (P A T ). Radio. Jak podają „Naród®
L isty", b y li prezydent Dumy ks- Y/ołkouski wV

BRUNO W 3NAW ER, 23

Ś L E P A  L A T A R K A .
PO W IE ŚĆ

(Ciąg dalszy).

Poszedł. Zapłaciłem doroźkarzoud dziesięć 
marek, bo się o  nie upominał.

W  skłonie zastaliśmy Już wszystkich. Gospo­
darz miał tw arz i ręoe tu i owdzie 'Któjtfepiane 
pfastranr i wyglądał zda teka iak pakiet pocztowy 
upstrzony maTkami.

Najbardziej zdziw iło mnie to, że przyjście 
Htrschfelda* nie w yw o ła ło  wcale efektu. Zupeł­
nie jakby go tu oczekiwano. P rzy  stoliku, biało 
nakrytym, obok talerza ginekologa tak samo, Jak 
przy Innych, leżała już kartka z nazwiskiem i na­
w et z jakimś okolicznościowym wierszykiem 
w rodzaju:

Dobre jest la ci darem la mano,

Ale lepiej to śpiewać wieczorem, niż rano. 
Manja tworzenia w ierszyków  w  kraju, któ­

rego język ogromnie się do rymowania nadaje, 
panuje poprostu nagminnie. D ystychy widnieją 
na talerzach, ręcznikach, poduszkach, pokrow­
cach na meble. NaJeży też widać do uprzejmości 
towarzyskich w skazyw ać gościom miejsce w mo­
w ie wiązanej. Na kartce z  napisem: Doktór Bru­
no Groer — znalazłem dwuwiersz:

Do tego nakrycia niech się tłoczy 
Ten, cc Wreszcie przejrzał na oczy.

Św iadczyło to w  każdym razie o niezwykłej 
sile w oli autora , Hagar", że —  pobity i poturbo­
wany — mógł jeszcze tak skutecznie konkurować 
z Goethem.

Kolacja była bardzo nudna 1 dentysta przez 
cały czas uśmiechał się złośliwie i mrugał na 
mnie okiem:

—  Metaorgi?niżmy chowają się po k o m ó r­
kach —  szeptał. Pierścienie astralne zgrzytają.

Siedziałem przy Hansie i usiłowałem ją ba­
wić rozmowa. Opowiadała mi o  mieście Brokly- 
nie, o śmierci prezydenta Mac Klnleya i o tern, że 
przyjechała do Europy dia studiów malarskich. 
Kónigsmarka poznała w  Paryżu, pobrali się w  
Angiji, a rozwiedli w  Hamburgu. Była raz z mę­
żom w P o łsec  umie kilka słów po polsku, miano­
w icie: Proszę zamknonc dświ. Spytalgf mnie też, 
czy  nie znam pana Iwanowa, który mieszka 
gdzieś w- tamtych stronach, w  Odessie. W ysoki, 
bardzo wysoki brunet, śniada cera.

Bałem się spoji zeć na Martę. Była dziś iak 
kwiat zerwany. Przyspieszony gorączkowy od­
dech, jak zapach więdnącej tuberozy. Sińce pod 
cudnemi Oczami, jak plamy na z warzonych ciał­
kach.

Dentysta zacierał ręce.
—  Świetnie dobrany łańcudi — szeptał mi na 

ucho. — Zauważył pan, iak jedno ogn iwo ćruę,'e 
odpycha?

obrazić. I teraz jeszcze me wiem doprawdy, o 0 
temu człow iekow i choaziło.

W łaściw ie tylko H irsćh lerg 'adł za dwu, 
mrukują'. radośnie i Serb, mistrzówskiem:,’  lecW1
doStrzega'nemi pchnięciami widelca chwytał ^  
wszystkich półmisków najlepsze kąski, szerząo ^  
stole klęskę i spustoszenie. Każdy jego sztych n*

Zauvx. Ł\J , .eu,kilem, żeby go nie

-- -- klęskę i spustoszenie. Każdy jego - - 
w ym ierzony trafnie, każde uderzenie pozostawia 
fo katastrofalną w yrw ę .

Giogau pochylił się znów ku mnie 1 wskażą 
jąc mi ruohern źrenic tenora, szcspial tajemnic 

— Pan jest stanowczo silniejszy odemnie, 
nie diukioize Groer. Oficjalna nauka to, 
zdaniem, śiena lata-ka. W  ciemna noc g®** 
z nią, niż bez niej. Oświetla nogi wędrowca, a_ 
nie drogę, kamyk pod stopą ujawni, ale ftłe 
paść. Mimo to jednak — coś tam widać pM* 
wewnątrz. Bo skądby ste w  nowicjuszu w f ®• -| o -
taka moc, jaką pan posiada? K iedy pan 
wil sprowmdzić tti Hirschfelda — była tedy 
dżina dziesiąta —  prawda?. Jakiś w ręcz nleprz 
party impuls zmusił innie, Glogaua! do u łoż*^  
jeszcze jednego nakrycia i do napisania tego 
szyka. C zy  pan już i dawniej próbował swoi 
sił? W yw o ływ a ł pan jakie ob jaw y?

—  Owszem  — oćzzck em, żeby mu nie *Pr 
wiać pi zykfośdl

— Jakie mianowdae?
— Obiawy... niezadowolenia...

(C. d. n.)<
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fc'ał w imienin związku. organizacyjnego e- 
t £antp,w rosyjskie!. w Pradze memoriał do po- 
Ciel V e 11 r*>PeIskPc 11, w którym wylicza ok.ru- 
-M*St\va bolszewickie i protestuje przeciwko żą- 

iu bolszewików uznania ich przez konferencję 
1  Genui.

<łon,

RENCJA MALEJ ENTENTY Z p o l s k ą . 
Praga, (P A T ). Czesko-słow. Biuro prasowe 

^Jnosj z Qej1ui ; \\,\ w  tor ck odbyła sie komeren- 
Przedstawicieli małej- Ententy z Polska. W

$i»„c * * ' >-’ezeniiicj! małej En tenty w- podkomi- 
^'Cn uchwalono, że do odnośnych podkomisji 

ftiaczy sit; przedstawi ciek po-ysJkeffólnycłi 
tiLt ^  Pewnej określonej kolejności Mi-

er Benesz zapruppnował na pierwszem inicj- 
j ** l^j kolejki najstarszego wiekiem delegata ma- 
jy* Ententy do pierwsze.1 podkomisji politycznej. 
,• te.1 samej zasadzie opwto rr prezentacje pańs-tw 

bałtyckiego w r-odke-misjach. Poro­
bienie to reprezentuje w podkomisji politycznej 
11-ter Skiniiunt.

BRAK B A N K N O TÓ W .

Warszawa. (Teł. wh). (Q ). Z powodu zaprze- 
*j?a dalszego druku banknotów, -diuc sic za- 
^żyć na rynku brak gotówki. PK K P. postmię- 

Ił|* otrzygriar# zniszczone oddać ponownej se­
n sac ji i te, które si-? okażą jeszcze możliwe, 

rr|ć do obiegu.
—o —

e c h a  s p i s k u  m o n a r c h i s t ó w .
W arszawa. (Tci. wt.). (Q ). W  związku z 

^"«alenicm rosyjskich spiskowców monarchisty- 
z W arszaw y, o czem informowaliśmy 

J^kwno, _ dowiadujemy się nowych, następuj,1 -
>eh szczegółów :

Główna organizatorka ruchu monarclii.sty- 
seuatorowa Lubirnowa otrzymała od nie- 

osoby w- Am eryce S.000' dolarów miesię- 
^2®* która to suma była przeznaczona na 
w i s z e n i e  tronu cara w  Rosji i uprzedniego 
*2pitania Polski w  wojnę z Sowdepią. co mogło 

.^rffołać nieobliczalne wprost skutki Obecnie 
monarchistów rosyjskich. który rozgałęził 

Obszernie w  stolicy*, został przez nasze władze 
łieczcństw a zupclm: zlikwidowany, ałbo-
ht wszystkich głównych działaczy • z»senato- 

^  Eabimowa na czcie w y .H ou o  już poza gra-
^ Państwa. W ojew odow ie kretow i otrzymali 
, s|rukc.ie iiaKchmiusiowego unieszkodliwienia

nielicznych niedobitków miotiarcnizinu rósyj.
2°, którzy ieszcze d iałalą poza W arszawą.

 oo —

Wiadomości felegraficzne.
Pos. Okę,.ki na dworze Aleksandra. Belgrad. 

’h> Polski Okęcki wraz z całym  personalem 
Przyjęty  został na uroczystej audiencji 

- ■ 2 króla Aleksandra, któremu po okohezno- 
przemówieniu w rę cz y ł  order „O rła  Bia-

to • (A W ).
Kongres ludowców łotewskich. Odbył się 

Pydze Hi. zjazd ,'.Związku włościańskiego’' 
Powiadającego naszemu str. Indowe mul. (P A T .) 

„  Litwa kow. zakłada poselstwo w Pradze.
P 1 Jak donoszą dzienniki czeskie. Rzeczpo- 

etfe ta litewska otw orzyła  w  Pradze swoie po- 
• Ewo. Posłem litewskim w* Pradze mianowany 

L^tał Donatas Malinauskas, który onegdaj wne- 
,?i Prezydentowi Masa rykowi sw e listy uwie-1 
vtelniające. (P A T ). .

ty Śledztwo przeciwko ukraińskiemu oficerowi.
;py/5Zay a . (Tel. w * ). (G ). Ś ledztwo przeciwok 

le rk ow i, byłemu oficerowi ukraińskiemu 
^  n? skończeniu. Jest on oskarżony o szpiego- 

®  0 1 sprzeniewierzenie (ustawa sierpniowa).
„ . j b wo w  wojskowym  sądzie okręgowym  pro- 
j t f c i  sędzia śledczy dla spraw szczególnej wagi 
t J ? [  Matzner. W  tych dniach cały zebrany ma- 
sjuw ^l®dczy będzie przesłany prok. wojsk, do 

Z a r ż e n ia ,  poczem zostanie wyznaczona 
to»Drawa SIówna. Jak się dowiaduje „Kurjer", 

awa Potrwa około dwu tygodni.

-oo-

Życzenia jubileuszowe.
7. okazji jubileuszu waszego cennego pisma, 

zasyłam y bratnie życzenia powodzenia i wszel­
kiej pomyślności i wytrwałości na żmudnej, lecz 
wielce pożytecznej placówce ludowej i narodowej.

Za powiatowe koło IJpL. w i i o r o c l m w i c ,  
Piotr Piwko, burmistrz m. Horociiowa.

..Sprawa
.„Kuriera l.w ." 
Kosy drrskiego.

Ludowa’- poświęca 
piękny artykuł ;i,ż.

.'uimeus/.owł
W ładysława

-oo—

Prasa czeska
nasz jubileusz.

„\ tn k ov “ , organ republikańskiej partji wsi 
czeskosłowackiet w- nrzc 84 z 9. bm. umieszcza 
wstępny, długi artykuł, poświęcony jubileuszowi 
naszego pisma. Przypominając czytclnikuiu swym 
polskich posłów Indowych z purkimentu w iedeń­
skiego, którzy byli w kuic polskiem skuteczną 
Pt zfctiw■ wagą uluakoiiserw atyzimi Itauezykow- 
skie-go .przypominając jak t o . Rzeczpospolita na­
sza „oddala ster swój w- ręce chłopa, gdy zw y ­
cięscy bolszewicy pukali do bram W arszaw y”  — 
podaje ..Yenkow obszerne streszczenie artykułu 
Jakóba Bojki, .tako dzieje powstania i wzrostu 
ideji ludowej. Potem przytacza główne myśli z 
artykułu Jana babskiego, którego żyw e i fascy­
nujące przedstawienie przebijania sie myśli przez 
skorupę przeciwności ma istotnie wartość nieza­
leżną od czasu i przestrzeni. Ilustrując silę mło­
dej idei ludowej na w yborze Bojki wc Lw ow ie, 
rzuca sympatyczny „Venkov“  w kilku rysach 
sylwetę „stareho Frylinga“ . Kończy: ..Czeka 
owszem sełsky lid v nove osydbozene Poisce 
jesz lic prace dloulta a vclika. Ale vierzime, że 
on se przed nij nezastavi“ .

Ponad* dal, ponad wszystkie przegrody, któ­
re m iędzy nami rzttcaią — ślemy iwdziękow anie, 
rozumiejącym glos ducita naszego.

Z życia młodzieży.
Z kół studenckich piszą nam: W  niedzielnym 

numerze podaliśmy krótką wiadomość o w yb o­
rze nowego zarządu Bratniej Pom ocy studentów 
U. J. K. Obecnie możemy podać bliższe szczegó­
ły ostatniego walnego zebrania. Ustępujący za­
rząd złoży ł sprawozdanie: pracę swą przedstawił 
W' pięknej stylistycznej formie, część rachunkową 
poparto w  cytry z całą ścisłością (huczne oklaski 
na. prawicy)- Z kolei konikia rov izyina pochwa-j 
lita działalność zarządu, zarazem ieunak podnio­
sła, że niedobór w  małej, jak na dzisiejsze czasy, 
sumce 98 tysięcy, otrzymany w spadku ik> po­
przednim zarządzie, dotąd nic wyrównany, co 
więcej, przyczyna jego powstania dotąd nie w y ­
jaśniona. Po  dyskusji nad sprawozdaniami około 
godziny drugiej (!) udzielono nakuiifec staremu 
zarządowi absolutorium i przystąpiono do w ybo­
rów, wzgl. proklamowano (sic!) odrazu skład 
no-wego zarządu i komisji rewizyjnej. Odczytano 
listę kandydatów, którą postawił ustępujący za­
rząd. Przewodniczący nie zarządza przerw y na 
naradę (iak to się zw ykle w  takich wypadkach 
dzieje), co więcej, nie otwierając nawet dyskusji 
nad wniesiona listą i nic pytając zgromadzenia, 
czy  sa może i inni kandydaci, zapytuje w ręc z : 
kto za ta listą? M łodzież demokratyczna nie mo­
gła ukryć swego wzburzenia i zaprotestowała 
przeciwko takiemu traktowaniu najwyższej w ła­
dzy stowarzyszenia, iaką jest walne zgrom adze­
nie. Ogłoszona lista obejmowała wyłącznie kan­
dydatów jednego odłamu m łodzieży (mieniącej 
się „narodowa"). C zyż do Bratniej Pom ocy jako 
do organizacji samopomocowej nic powinni być" 
dopuszczeni przedstawiciele wszystkich poważ­
niejszych odłamów młodzieży akademickiej? — 
Znów na szali zaw ażyły  głosy kilku ściągniętych 
na zebranie teologów,

W śród burzy, jaka się zerwała, przewodni­
czący, kol. Zając (niewybrany przez walne zgr., 
ale wyznaczony przez prezesa ustępującego za­
rządu), schodzi z trybuny, ni-e zapotninakłc jed­
nak, utartym widać sposobem, powołać na prze­
wodnictwo „sw ego" człowieka, kok Schenriuga.

Zupełnie zapoznano prawa walnego zgromadze­
nia na tein posiedzeniu.1 Nie na wicie zdały sie 
protesty opozycji!

Samo sprawozdanie za rok ubiegły rzuca 
wym owne światło na wydatność pracy tych do- 
ś\viadcii>!i(A:li. Skarży się zarząd na apatię społe­
czeństwa, że za cały czas otrzymano tylko 2 
skromne datki pieniężne i 15 talerzy (!). To  zdaje 
się ckn,odzić nie tyle apat.ii społeczeństwa, ile 
niezaradności zarządu. W oźm y dla przykładu 
W arszawę. Tam w szyscy studenci, bez względu 
na jirzckonania, tioptiS7.czeni tio pracy w organi­
zacjach samopomocy. Mają własną, drukarnię, 
którą sami obsługują, mają spółdzielnie, kuchnie i 
nikt się na apatię społeczeństwa nie uskarża. Ałc 
tam wre życic, a u nas staio się ono podobne dc 
pokrytego pleśnią lwgienka. C zy więc rzeczyw i­
ście ostatnie walne zgromadzenie było zarazem 
walncm zwycięstwem  obozu narodowego?

Koionje wypoczynkowe i połkolorje 
dla dziatwy lwowskiej.

Oneguaj odbyło się pod przewodnictw cm 
prezesa p. Boh Lewickiego posiedzenie zar/.du 
nowo ukonstytuowanego towarzystwa „Dzieci 
na w ie ś " .  Prezes zagajając obrady /dożyj na ręce 
ret1 Erylmga życzenia z okazji mbilcuszu „Kuriera 
L  wosk tego’ który zawsze wydatnie popierał 
działalność Low .; poczem dyr. Pr obu i sk i skreśli! 
pian akcji tia rok 1922.

Ponieważ w  porównaniu z r. 192! ko„z4a w y ­
żywienia w zrosły  pięciokrotnie, a szczególnie 
koionje leczrticee pochłonęłyby kw oty bajońskie, 
postanowiono w  tym roku nie organizować kolo­
nii leczniczych i urządzić tylko koionje w ypo­
czynkowe dla 500 dzieci (w  dwóch partiach' i 
półkolonie ula 1.500 dzieci Samo wynajęcie lokalu 
w  Raba* kosztowałoby _w tym roku przeszło 
600.000 mp. Koszt w yżyw ien ia  dziecka na kolo­
niach wypoczynkowych obliczono na 500 mp. 
dziennie, a na półkoloniach we Lw ow ie  na 50 mp- 
Koionje wy-poczyńkowe nrząuzone zostaną w 
tym roku możli wie w  pobliżu Lw ow a, - a *itic T* 
dalszych ukolićach. (Towarzystwo iicz^. n a , sub­
wencję z funduszów państwowych w k w o a : 
około 5 milionów, a z opłat dziatwy ^m ożn ie j­
szej wpłynąć ma, w  przybliżeniu 4 miijouy mp. 
Ponieważ wydatki w tym roku preliminowano na 
13 milionów marek, przewidywany niedobór w y ­
nosi mniej więcej 4 miliony marek. Oczekiwaną 
też jest pomoc ze strony amerykańskiego Czerw. 
Krzyża i Komitetu pomocy dzieciom, które w u- 
biegłycli latach przyczyn iły się znacznie do w y ­
datnej akcji Komitetu „Dzieci na w ieś” . Na szczę­
ście dysponuje jeszcze tow arzj, stwo zapasami ż y ­
wności z lat ubiegłych, k torem i administrował 
bardzo racjonalnie i sumiennie dyrektor p. Mucha

Po dłuższej dyskusji uchwało zarząd przede- 
wszystkicm zwrócić się do reprezentacji miasta 
Lw ow a  z prośbą o wydatną subwencję, która w  
tyią roku jest konieczną —  przyc/wm podkreślo­
no,, że dotychczas - Komitet „Dzieci na wieś”  ze 
względu, na fatalny stan finansów mUsta nie ape­
lował o ponKK do gminy n . l.w owa. powzdanei 
w  pierwszym  rzędzie do lUT/adzcnia kokniji let­
nich dzieci na w zór innycli miast.

Uctiwalono też. zwrócić się do województwa 
lwowskiego o udzielenia koncesji na „kino” , ktć- 
reby prowadzone racjonalnie i celowo przezna­
czało cały osiągnięty dochód na koionje letnie 
dla dziatwy lwmwskicj.

Z sali odczytowel
WIECZÓR BAJEK LEONA ŻYPOWSKIEGO.

\);ycłTwalać na łamach naszego p,.-ana i cha­
rakteryzować feileaofiisię naszego i bajkopisarza 
zdawałoby się rzeczą zbędną o tle o czylełnrków 
■razie, wśród których zdobył sobie szeroką i trw a­
ła jiojniłanrość.

■ A jednak mam wątpliwości, czy wstrzem ięźli­
wość ta w* stosunku do nazbyt na praffl autorckla- 
m> wstrzeiraęźiLl'wego autora jest rzeczyw iście na 
miejscu. W obec bezceremonialnej nieraz nowo- 
czesirej nacliainoścL jakże staroświecką w y d a je  
się ta powściągliwa, o. formę i godność dba’
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.„jromność, charakteryzująca miłego koiegę i pro­
fesora w  amorficznym protesc-rskiłii tużurku.

Jaki czl-owlck, taka twórczość. Dobra, iy  
.skrętna, żartobliwa do pogranicza złośliwości o- 
'w iniętej w  elegancka, wytw orny pigułkę słów  
\V bajkach ten brak zaborczości odbija się miej­
scami w  raedodć posuniętej kondensacji tematu 
i wykonania. Jedna* elegancja formy, pointy nie 
'raz bardzo dowmftnc (bajka cl irwisze — krytyków  
którą wymieniam na -pierwszem miejscu, bo inam 
czyste sumienie — lfohTj-ślana i napisana znakomi­
cie), tendencja moralna, podana oględnie i a fty  
'stycznie, wszystko to w yw iera nad w yraz mdłe 
! wrażenie.

Zwłaszcza, gdy recytuje mistrz Czesław 
Krzyżanowski.

Jakieś ciepłe uczucie napływa, gdy się zoba 
'czy te v^esołd, figla m e oczy  i najwspaniauzą w  
Rolsce biod? —  dziwmy kwitrast i dziwna har­
monię. O czy  przedrzeźniają się brodzie, a Iwoóa 
przeczy oczom.

Lecz oto zaczyna czytać. Słuchamy, na 
prawdę słuchamy. Jakże miłym jest ten wielki 
kunszt skojarzony z pogodni cm, wesołem, łatw *m  
bogactwem. K -rzyŁw wśka budując i stawiając 
bajkę, jakby się bawił, jakby od niechcenia czer­
pał z bogactwa tonów, dźw ięków, w yrazów  uczu­
ciowych. N*c 7. analitycznego, ponurego mozołu. 
Jatżc przepysznie opowiedział znaną czytelnikom 
betkę o  krowie-m-atce. jałówce pokrzywdzonej i 
•zbereżmkiu byczku. Skarga krow y -  to chlipią­
ce zawoczem e baby -— i naraz na tle tego na­
rzekania — jeden, półtora w iersza —  świetne ma­
lowidło: wesoły, pewny siebie i nic sobie z  ni­
czego nie robiacv byczek. Albo skarga świni 
przed tronem Jowisza —  z jakim głębokim nie­
smakiem i niechęcią w ypow iada swoje imię, po­

jęte przenośne!
Autorowi — i recytatorow i —  dziękowano 

głośnymi, serdecznymi oklaskami. Do powodrcema 
wieczoru przyczynił sic również prof. Jakób 
.Geszwind słowem wstępnem gruntów nem, subtclf  
nem i taktownem o rocwoju bańd polskie) i tw ór­
czości Żypuwskiego. • •**

K R O N I K A .
l a U n * K c y k ,

Oi.il r*. kat. W eezerxa Pańfka; "r. kat. C*etwer we- 
‘łyki. Julr-i « .  kat. Wie'ki Piątek; gr. kat. Piaok Welyki. 
jWi.ct.6-J słońca 4-38, z&ebc-H 6 10 *
R e g e r ta w  T * » « «  W ifclk lcł*.

1’nccątek pizedłtłwień o g. 7'iJO -vłee*.
W eJwartek, pią'ek i 10Ł0 ę w»zy»'.k e Tea'ry xa,D- 

'knieto.
W niedzielę o 3 30 p«poT >0 skibę* — wieciót- .Za­

marłe oc^y*.
W poniedziałek o 3 80 popoł. .Carmen “ — wieczór 

>D»ieje salo u*.
We wiórek o 3-30 pop. >K-ęg interesów* — wieció, 

iWlplki wieczór baletu*.
W środę .Żydówka*.

Mały teatr- m ie jo ti futl Gfód»:Vi I *
W uiedii. - o 3 30 popsł- .Czysty interes* — wieczór 

.Kłopoty p. Złotopolskie-to*.
W poni dziuł-k o 3*30 pOpoł. „Nieporozumienie1 — 

wieczór .Czysty ii-.teres*.
We wtprek i środę „Koutroior wagonów sypialnych “. 

f.epertuar T aa t^ i New osob
W n.edzie ę o 3 30 pop. .Hiszpański słowik* — wie­

czór .Miljard'r*y
W poniedziałek o 3 80 popoł, .Taniną szczęścia* — 

wieeró.' .Dama w gronostajach*.
We wtorek >Dawa w gronostajach*.
W , redę --3zat mi ości*, operetko w 3 att (premiera).

* « «  L w o w i e *

— Y ifan t seqnentes! D. 2. marca odbyło się 
.walne zebranie „Związku Ziemian wsch. Mało* 
ipoisk!'*, na którem mec. Łoziński zaapelował do 
zebranych im!eniem Centralnego Komitetu Pomos 
cy dla uczącej się m łodzieży o oriary na rzecz 
m łodzieży akademickiej, przedstawiając tragiczne 
nieraz warunki materialne bytu tych, k tórzy ma­
ją być przyszłością państwa. Doraźna zbiórka 
przyniosła kwotę około 1,300.000 mp. Szereg o- 
beanych przyrzekł ponadto pomoc w  prowian­

tach dla kuchni akademickich. Centr. Kom. P o ­
mocy kwotę povTrższą zużyć ma na cele akcji 
mieszkaniowej, która stanowi najbardziej piekącą 
potrzebę m łodzieży akademickiej. Notując oby­
watelski czyn ziemian, w yrażam y nadzieję, że 

'dobry przykład zachęci tych, którzy się jeszcze 
ociągają ze spełnieniem donośnego obowiązku 
|pomocy. Ofiary' na rzecz m łodzieży akademickiej 
przyjmuje Centralny Komitet Pom ocy (ul. Or-

miausKa 13), względnie Akademicka Centrala Sa­
mopomocowa (Dom akademicki, ul. Łozińskie­
go I. 7).

—  Dwa wielkie pożary. W czoraj w  połud ie
tchrulo miasto od w rzaw y pożarowej, płonęły w 
śródmieściu dwie kamienice równocześnie. Piec w - 
a !y  pożar wybuchł o gode. 12.40 na strychu Ka­
mienicy ii. p. w  pasażu ijE Ł ró a  1. li. Na w iado­
mość o pożarze wysłała strażnica o r liew a  mały 
tren. a następnie wielki pod dowództwem p. Szpa- 
esyńskiegó. Na w yęfcn  płonęły paki zawierające 
atrament w  -proszku i części wiązania dachowego. 
W  międzyczasie, gdy lofcajizawano pożar w  pa­
sażu Fełlerów, zaalarmowano straż ogniową, iż 
Płonic cała kamienica przy nL Zy-blikiew^za 1. 21. 
Na-jzeinik straży p. C iećk iew kz zebrał szczupłą 
gaistkę strażaków, dziurawe s'kawkę i takie same 
w ęże i pojechał do ognia. W  istocie, niebezpie­
czeństwo było poważne. Ca-iy strych dygotał pod 
węwnęłranesn- ciśnieniem jadowite stożki płomien­
ne w ystrze la ły  na ulicę. D o pracy zabrano się 
w  mig. P rzy  pomocy drabiny mechanicznej usta­
wionej na turze tramwajowym i ponad przewo­
dami elektrycznym i wdarli się strażacy na stryd l 
i ogień ugasiH. Akcja ratunkowa trwała do godz. 4, 
w  pasażu re fk ró w  do godz 4.30. Szkodę w yrzą ­
dzoną p jzez ogień w  pasażu FeJJerćw ponosi Saul 
Grunhe^g w  wysokości 6,500.000 mk., przy ul. Zy- 
blikiewicza szkoda wynosi 2 mil jony mk.-

Podkreślić należy sprawność i poświęcenie 
strażaków, przy tak skandalicznie, jak pończochy, 
podartych wężach.

—  Fa łszyw y kapitan i prawdziwe milionerki. 
W  kawiarni „im peria!'1 przy ul. 3. Maja siedzieli 
o północy kapitan sztabu gen. w  towarzystw ie 
jakiegoś „cyw ila ", a tuż obok dwie baikoj^o pię­
kne i z przepychem ubrane niewiasty. P izyjęitym  
zwyczajem  zapyta? się kapitan kelnera o  kondu- 
itę sąsiadek. Ten odrzekł, iż są to milionerki z 
Równa. Kapitan opuścił kawiarnię i udał się na 
odw?ach przy pi. Ducha, przedstawił s ie^astępcy  
komendanta w arty jako kamian Dłużynski Jan z 
sekcji defenzywy w  W arszaw ie i zaźadał 2 żo ł­
nierzy z w arty celem przyaresztowania 2 kob;er 
podp jm nych  o szpiegostwo. Asystę otrzymał, 
chwycił w  Przechodzie post. poi. i aresztowa1 w  
kawiarni „Im perial" owe dwie niewiasty, M irę i 
W alentynę Eisenberg, fabrykantki z Równa. Ka­
pitan działał z  impetem. Na ulicy rozkazał żoł­
nierzom i post. poi. odejść, wsadził M. i W . Ei- 
senberg do dorożki i poje cha* do hotelu „N ew - 
York ", miejsca postoju milionerek i ich brata Ja- 
kóba.

Tym czasem  post. poi. udał się na odwach do 
kmdta w arty  ppor. J., któremu poddał w  wątpli- 
w ość zachowanie się sztabowca. Ppor. J. .podą­
ży ł do „New -Yorku " z żołnierzami, post. poi. i 
weszli do pokoju w  chwili przeprowadzania re­
w izji przez kapitana. Po. wylegitymowaniu cho­
dziło tow arzystw o na qgjwach, potem do hotelu, 
wTeszde kapitan uwro!nił się z pod opieki kmdta 
w arty  i zabrał obie niewiasty do hotelu „Austria".

W  międzyczasie znikło z  portfelu Jakóba El- 
senberga 60.000 mk. W  hotelu czynił kapitan nie­
przyzwoite propozycje niewiastom, pozwolił od­
jechać W alentynie E. do Równa, lecz pozostał z 
Mirą przez cały dzień w  hotelu. W ieczorem  prze­
prowadził się kapitan do liótelu Podolskiego, w y ­
słał list do Jakóba Eisenberga o pożyczkę 10.000 
mk. i... czekał.

Eisenberg, mimo, iż mocno nastraszony, za ­
wiadomi? policję o niezwykłej historii. P r z y  po­
m ocy kpt. Pałki aresztowano kpt. Dłużyńskicgo 
w  hotelu Podolskim. W  tym samym momencie u- 
chodziła z pokoju kapitara mocno dystyngowana 
dama z lwowskiego „high-life". Sledzżwo w yka­
zało, iż kapitan D. kapitanem nie jest, nazwiska 
w łaściw ego nie zdołano stwierdzić, mimo, iz po­
dał ich aż dziesięć. Dokumenty wszystkie Są 
dość nieudolnie sfabrykowane. Kópenwkiada 
zmierzała do wymuszenia grubszych sum.

Czyn polegał na n ijzw yk le j dozie bezczelno, 
ści z odrobiną chęci zysku. „Kapitan" w ydany zo­
stał władzom  wojskowym , a resztę strzedz bę­
dzie warunkowo oddział defenzyw y p r jy  komen­
dzie policji.

7! c a łe i  P o lsk i,
—  Uuony szwedzki w  Krakowie. 12. bm.

PTiZytbył dc Krakowa, p. Book, urof. uniwersytetu 
w  Lund, członek szwedzkiej akademii umiejętno­

ści. celem poznania pamiątek historycznych i 
turainych Krakowa.

—  Aresztowanie komisarza rządowego. ^
FeisztynSc po;w. Stary Sambor, aresztowano 
tejszego stairostę rządow ego Jana Bortnika i l" - 
rzędników zajętycłs w  biurze odbudowy kr^k. 
F-arcynaoda Tfcaczowa i  Józefa J&ca za m^jonO^1 
oszustwa na szkodę skarbu państwa. Sławet“f . 
starosta Bortnik urządził -swego czasu w  Eetsrii 
nic m agazm  matorjalów budowiaiiyoli, które 
żyć  m iały celom -odbudowy zniszczonych dom'-.*’ 
W jdaw an je  asygnat n a 'd rzew o  zależało je d ^ 11 
od Bortnika i jego famułusów Jac? i Tkac^o'v" 
Do sł)ółki zaczęli wkrótce asy gnaty w yku py^-jj 
fałszować k w ity  i t. p. Rezultatem „ z a b i t g ^  
było  osiągnięcie milionowej fortuny, kilku kanni®* 
niczek, petycja mieszkańców Felsztyna do nńf* 
robót publ. i wreszcie aresztowanie. W  charakłt 
rze rzeczoznaw cy wyjeżdżał ze Lw ow a  mż. 
lański z dyreka i odbudowy icrajn. Cnwasty ° ai* 
bujniej rosną na numowtsku powojennem.

—  W yrzucenie trupa z  pociągu. Na przesrr*6'  
ni kolejowej Leżajsk-Przeworsk, za stacją Trynl^ 
wyrzucono z pociągu osobowego nr. 711. 
młodzieńca lat 17, z ocznymi ranami na g lo ^ 5,  
i tułowiu.

W'alne Zgromadzenie Powszechnego Ban!*11 
Kredytow ego w e Lw ow ie  odbyło dnia 10. bn1- 
pod przewodnictwem prezesa Rady p. Wła-dysi®* 
wa Długosza. Sprawozdanie z czynnośc. za rul 
1921 z ło ży ł p. dyrektor dr. Stan. Ga.ski,, stwi®1" 
dzając znaczny rozw ój instyucji w  roku spr?'*0'  
zdawczym . W yrazem  rozwoju tego są znacgnl® 
zwiększone obroty zarówno w  zakładzie 
wnym w e Lw ow ie , jak i w  oddziałach w  Krakc 
w ie i w  D rohobyczu , czego dow odzi cyTra pt?e'  
szło 20 miliardów marek po jednej stronie lc$WP. 
głównej w  r. 1921 w  porównaniu z  kwottt*11̂  
spełna 2 i pół miljada w  roku poprzednim.

Na wniosek Rady zaw iadowczej uchwało® 
przeznaczyć z czystego zysku po sta tuto weni * .  
dotowaniu rezerw  15 proc. dywidendę dia akoK 
nariuszy, przydzielić mp. 1,000.000 na dalszą ^  
dla funduszu pensyjnego urzędników, i służby ^  
raz użyć mp 1,000.000 na nadzwyczajne zasilę?" 
funduszu rezerw ow ego. Poważną kwotę pona^1* 
przeznaczono na cele dobroczynne.

Ustępujących statutowo członków Pady
-dyr. K. Fredlema, tk. I. Th. Baumfeldła i inż. W
Dunkę de Sajo wybrano ponownie, ponadto *** 
zatw ierdzono koóptację pp. Szczęsnego C itrń s^  
go i prof. dr. Alfreda Halbana, oraz wybrano ^  
Rady zaw iadow czej p. dr. Arnolda Segala, g®11*  ; 
rainego dyrektora koncernu naftowego J * *  
b fow a".

O d d za ł IfpJBpi !UI ZwJęzku Bandów wi Lwa wie < ’
do ,vi do.nosc., i i  «  rayśl powzę.ej uch-.v. Ży fcońc*y ‘'J  
- rzędowanie bankótv w W  lki Pnytek o eoitz. 12 W 
a w W i lką Sinolę kasy i L ura h“ dą, rft’ ivrtwi ie TamzdF

Prokurator skarży adwokata.
DR. GREK NA LA W IE  OSKARŻONYCH.
Sensację w  szereguct palestry Hvov.skiej 

woiala rozprawa pirzcdw* jednemu z najscarsżV“n 
obrońców IwowsIkJdh, a-d w. dr. Michałowi Gże^!'  
wi, rozpoczęta wczoraj w  sądzie powiat, sekcji 
przed sędzią p. Sanderem. Oskarżony został 
Grek o pirzeJcroczenie par. 312 u. k. pazęz to 
pełnione, że w  czasie procesu przeoKv koP*11” 
storn obraził słownie pprok. dr. Gfirtlera. 
la  znaną jest naszym czytelnikom ze sprawo?*^ 
tej rozpirawy, jednak pokrótce ją przypomtd^L 
Podazas zeznań świadka komisarro poi tri® 
gnera, dr. Grek zadawał mu pytania na temat t**5 
śd  „Czerwonego sztandaru”, a gdy świadek^  
świadczył, że nie uważa tea treści za niebeszpi^T 
ną, <łr. Grek zacytował mu niektóre ustępy * ,lT 
Joonkłudowarw takiej formie, że liczne 
w y buchnęło głośnym śmiechem. Wtedy -dr. 
tler zwródł się do dr. Greka ze słomami: 
mecenas robi humorystyKę z poważnej 
.zaś dr. Grek w  tej chwili odparował, p rzy^£  
xłr. Girrtier zażądał zapnatokołowama tycb ** 
a wczoraj nastąp® epilog tego zajścia. tf,

Rozprawa odbywała się w  warunkach 
nych pod względem  w ygody i hygjeny Mała ‘ 
ka była tak natłoczona, że  z każdego niemali ^  
ściekał pot kropfety. Ledw o dwa krzesła
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zastępca prokuratury -iicdła obrońców, 
i ® f ®ą p e { j M c  krzepa, cfopie/o musiał się o me 

w  drwili, gdy rozprawa się zaczynała. 
^W awcedawcy dzdenaukarscy w niesłychanym 

j sJcu, stojąc. musieli kreślić z muleni notatki na 
^ h o w r y t h  młecath sąsiadów. M a k i te trw ały 

całe 3 godziny, od l i  do 3 popohrtBiii.
, W  sałoe zg.ronvtdtz.iio się  przeszło 100 obioń- 
,~”y  ■różnej przynależności party j-nei. wyznań i nfu 
,?®*wości j w szyscy zgłosili się do obrony, 

nich główn * obroćtca dr. Pierackł, dalej 
laby adwokackiej dir. Kamieński, poseł dr. 

T^węnstein, syndyk miejski dr. Pioder. dr. Btźber, 
•Łdwenlierz, dr. Strzemicusla, dr. Unk, dr. Za- 

da-. K-Jbittz, dir. Nagei, dr. Riugei, dr. Kłem, 
i ‘ e dtak dtr. Le-,v Hankiewicz itd1.

Ustę oh.,xmo>w osobno spisana na arkuszach 
**StaifKv-- Jń aktów.

• Sędy.,4 Sander ośw iadczył di-. Grekowi, że 
t oskarżony o  prztkr z par. 312., przez użycie 

ów  do prrk-ura-tom: „pan njbłsz rmmoryrtykę
'  ^ "^ z u o g o  -przepisu ustawy ’ ’.

y r . G iek zaznacza na wstępie, że nie poceu- 
"u  się zupełnie do winy. Oci lat kilmnastu piastu- 
_ yrząd prokuratora w  Izbie adwokackiej i za- 

ze stoi na straży tego, aby stosunek obrońców
do Sądu- ~ odpowiadał zasadom kultury i przj - 

litości. Oskarż en xnn czuje sie dotknięty i 
Tz/wdŁv>ny. Następnie przystępuje do scharak- 

. y^w an ia  całego zajścia i swego stanowiska ja- 
, ó  obrońcy w  owym  procesie komunistycznym, 
i cnwUi, gufy incydent ze świadkiem W a jic r e m  

^ P ^ a ł  wybuchy śmiechu —  pan prokuro tor —  
kum ^r‘ —  zandast odpowiedzieć, jak tego

* broccder wymaga, uważał za stosownie 
rzeczow ego argumentu rzucić mi nic- 

n « * ? Zność* w *ęc 33 samo oddałem lńegrzęcz- 
r .  ̂ w  stronę prokuratora. Pow iedział mi: „pan 

humorystykę z poważnej sprawy” , ja zaś od- 
_ Siedziałem: ..-pan robi buijiorystykę z poważne 
i , JrpPi.Su paragrafu’ ’. Zaprzeczam stanowczo, 
ł Kobyin powiedział: „z  poważnego przepisu usta 

> jak to twierdza oskarżenie. Każdy na majem 
ro ^ c u  byłby zmuszony do riposty, i jeietli rea- 

ftłfem yV tej fotonie, to, zdaje się. żc to było 

'rtłW?6 s*a^e- stwierdza di. Grek, że
. wl!,c o „przepisie paragrafu”  nie odnosił tego 

ropótotnie do pa-r. 58. u. k., którym objęte było 
karżenjąt tocz imżał na myśli par. 249. procedw y 

śry ł63’ zdaniem jego, prokurator przekro-
ęW ^  ten sposób, żc nie poprosiwszy przewodni 
3 ^ ’So o głos, odezwał się i to w  sposób nie- 
Q̂ C2r T̂. Zauważa datej, że obraza a lócgrzecz- 

: j ^ c’ lo dwa odmienne pojęcia. Niegrzeczmość 
j^ó r^ek roczen ien ł towar zyskiem. a obraza ptrze- 
j^ y^ n ie tn  karnem. Do całego sądri, do wszyst- 

btokiBwtorów odnoszę się — m ówił dr. G. — 
tę. a jeżd i w tym wypadku zrobiłem w yją - 
^  • to dlatego, że zostałem do tego przez proku- 
* * * *  N iew o lon y .
hłem ^óytan ie  sędziego czy po użyciu wym ie- 
' p j R  w yże j słów  inkryminowanych został 
s ^ ^ ł a n y  do poffŁąJku przez przewodniczącego, 

dr. Grek, że absolutnie słowa jakiejś na- 
■ y  aT*ł Jo jego, ani do wiadomości obrońców,

wOęyuzas na razprawjp, nie doezły. 
ij^roj[as. całej rozprawy m zewodniczący żadnej 

^  ińe zrobił pod adresem obrony.
Plerackł: Czy przewodniczący bezpo-

Wer słowami wypowiedzianeuii naj-
^ r a e z  dr. GilnSera uchylał jakie pytanie: 

Qnik; Aui jednego.
Vy J y  ^dczytaihiu wj-fątku z protokołu ro^nra- 
^  kotmmtstycznej. p ierw szy zeznawał dr. ()to - 

i^koh ^  ktńry św ia d c zy ł, że odniósł wrażenie, 
ną,ł ^  PT- O p t le r  w  ciągu całej rozprawy trzy-

25 +łW k i  ośmieszania i lekceważenia otbrony.
Łęjj. ^^Cm ie przesduchamo :ako świadka dr. Aloj- 

‘ dera. który stwierdza, że dr. GTek sto- 
w ten sposób, iż w  audytorjum 

śmiechy. Na to przewodniczący 
aauważyj: „no, to już jest liłtmo-

”ł *t ezv - Świadek pow tórzył tę uwagę słowami: 
dkTłfw... pan mecenas robi humorystykę. e ban mecenas robi 
jłr. QrJfn&i sprawy” . W  odpowiedzi na to pow ita ł 

_ r=K i
»tta .

j  wskazując ręką na leżące przed świad

’ 3)fi,̂ airabv ’ *^°^n0- poirytowany zaw ołał: „pan
humorystykę z poważnego przepi-

' ^ c t ê lie sQdzJego, czy  świadek csuł się 
ty, odpowiada dr. Gikrtter, żc nie, 

się dodudęty na stanowisłai u-

rzędiłika, lironiącego po,ważnej sprawy. ])r . Grek 
^■pow iedzia ł słowa, obciążające z ]xwną manł- 
fesiacti. irywacją. głosem po<kiieskmym. .awt(>- 
ciN\szy się do uffóe, do trybunału i do l awy iprzy- 
sięgtych. Za to, co ja powiedziałem  do dr Greku, 
ixLix>wiom.

1>j -. (irek : Clij-ba ,v PpiłfCc są wyjątkowe są- 
d.\ (wesołość).

Na zapytanie zastępcy Prokimatury Hrynie­
wieckiego odtiowiadu dr. (iiirtter, ż c  ix>ocras in- 
cydcnhi było4>ardz<) dużz> ludzi na sali i o żadnym 
przeićsie procedatnym nie Jjyło mowy, natomiast 
iwjerdzi, że nie szło ru o przepisy procedaine, lecz 
dr. O rd: zwrfioił się do świadka ze słowami* któ­
re v0 dotykały i o to właśnie szło dr. Grekowi.

Na-stąprła poiemika m iedzy dr, Ibeiackkn i dr. 
Glkt-terem, a później raku sama pokurlka między 
dk. laj-wenstcinem a itr. Criiirtleroit. na rcmat. dla- 
azego dr. (3irrt'ler nie zażądał natychmiast mter- 
wen<"i tiybwnału w  sprawie odezwania się dr. 
Greka.

Dx. Grek oświadcza, że nieprawdziwe jest 
twierdzenie dr. GiiTcrcra, jakoby i»owsiaf i mówił 
słarwa rnkryminowane i jakoby palcami wskazy­
wał na akta.

Ikr. Pleracki appytaj^ dr. GiirWera, czy praw ­
dą jest, żc w  pewnym, innym procesie, miał .-tę 
w yrazić do abroiiców: „pairowie robicie szopki’ ’

Dr. Giirtier: Nieprawda, tego na rozprawie
nigdy nie m ówileir.

Przesłuchany następnie jako świadek ór. L ew  
Hankiewicz, który stwierdza, że dr. G^ek słodząc, 
wy.powiedzieli spokojnie inkryminowane słowa, nie 
pokazyw ał puioem na akta osku-rżenią. Po  in.jy- 
dencie rrastwodimczący nie upomina) dr. Greka, 
ani groził mu jakiem ii konsokwenciamS.

Dr. Fedak: Pan kolega nie wie, czy dr.
Gurtler na rozpraw ie Wania odzywał  się w  po­
dobny sposób do obrońców?

Dr. Hankiewicz: Tak jest, na rozpraw ie Wą. 
tria, gdzie b y ło  16 obrońców  ukraińskich, gdiy ci 
zadaw ali pytania, od ezw a ł się: „panow ie robicie 
Szopkę’ ’ .

Zastępca prokura tury żąda, aby wobec sprzecz 
nych zeznał^w ezw ać na świadków przewodniczą­
cego rozpraw y r. M ayera, wotantów nr. Dworza- 
ka i Góttingura. natomiasi dr. Pieracki, godząc się 
na to, po wodne na świadków dr. Kibitza. dr 
Aksera, dr. Zainzyckiego, dr. Bubera, oraz sędzie­
go przysięgłego ówczesnej rozprawy. dT. Fhrkol 
Steina, protokolanta rozprawy dr. Hajduczka i żą­
da wreszcie dostarczenia oryginalnego protokołu 
rozpraw y komunistycznej.

Sędzia dopuszcza tylko dowód ze świadków 
radców M ajera, Dv orzaka i Góttiogera. dr. Haj- 
duczka i z oryginalnego protokołu, poczum roz­
prawę OdTOCZi ł.

Nadesłar.e.

na jw yk w in tn ie jsze  s trc jc  d n s liw  
jedyn ie

n a jn o w s z e  m o d e le  zagran iczn e  
935 o r a z

Mielizno dam eha — po leca

D. O S E S ttŚ E .E G ,
L w ó w ,  JagieilońsiiM  1 T A.

d e iM iił ie  ó u w . . o i  b .. e o e t iu m j  ■ su n n ie  
d a m e k e  w  e l a n y  m im  w y b o r z e  p o ie c a

l w i o  a liea  Halicka 10.
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Konfekcji Damskiej i Męskiej

M. METIAJ - MITIJEWSKIEGO
W ifi l  113' i gił fi.: oj u 

Lw 4« ,  ul. ś » .  J *ze fa  6 , I. p.
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NADESŁANE.
(Z r ,  r u b r y k ę  f ę  rr.dkk-ja n ; » W e r te *  odrHłwisdeialnolcU.

KOMUNIKAT.
W dniu 21 kwietniaeo godz. 10. rano w loka. 

lu biura Ekspozytury „Dcmat“ we Lwowie przy 
ul. W ałowej 9., I. p., odbędzie się

ustny przetarg
na przedmioty, ogłoszone w nrze 27. biuletynu 
„Demobil", a mianowicie:

1. Urządzenie do fabrykacji wody sodowej 
we Lwowie,

2. Prasy do siana, słomy 'i filcu u Przemyślu,
3. Młocarnię oarowa w Przemyślu,
4. Puszki blaszane od konserw w Jarosławiu,
5. Odpadki szinat i sienników papierowych 

we Lwowie,
6. Ropę naftową we Lwowłe, 

oraz nieogłoszone w  biuletynie „Demobil"
7. Różne odpadki szmat i skór,
8. Trzy powozy we Lwowie,
9. Jedną pare koni we Lwowie.
Kaucja dla wchodzących ua salę wynosi

mk. 100.000.
Bliższych szczegółów udziela oraz wydaje 

przepustki na oglądnięte powyższych przedmio. 
tów biuro Ekspozytury „Demat" we Lwowie  
przy ul. W ałowej 9, I. p.

Kierownictwo Ekspozytury „Demat“ Lwow.

Ziemski Bank Kredytowy.
Ił- Sprawozdanie rady zawiad. odczytane na 

ostatnimi wainem zgromadzenhi z dnia 8. kwiet­
nia o działalności Z. B. K. w  r. 1921, zawiera
w  dalszym ciągu następujące ustępy:

PRZEM YSŁ GÓRNICZY.
„Polska nafta” , spółka akc. w W arsZąwJe.j

kapitałę akć. 250.(100.000 mp.
Jaworznickie komunalne kopauiic węgla, spół­

ka o  kapitałę 40,000.000 mp.: którego podwyższe­
nie do SO milj. mp. jest zamierzone G warectwo 
posiada 3 kopamie węgla, a produkcia w  r. 1921 
wynosiła 671.195 ton.

Kamieniołom, tremhowelskie we Lwow ie. 
spółKa z ograu. odpow. we Lw ow ie o kapilalc
1.000.000 mp. Przedm iot ni spółki jest eksploata­
cja kamieniotomów, będących własnością gminy 
miasta Trembowli, w yrób  płyt chodnikowych, 
krawężników, osełek itp.

PR ZE M YSŁ B U D O W LAN Y.

Polskie T ow arzystw o  Budowlane, spółka 
akc. w e  Lw ow ie  posiada kapitał akc. 50 milj. mp.. 
oraz zezwolenie na podwyższenie go do 100 
milionów mp. Tow a-zystw o  istniejące od r. I9*<j 
posiada własną parową cegielnię, trzy tartaki, a 
mając komplerny park ^udowlany przeprowadza 
poważne budowle państwowe, iak np. dwie linje 
kołeiowe, port handlowy na W iśle, mosi kolejo­
w y  nu W iśie w  W arszaw ie, oraz odbudowę wsi. 
dw orów  i zakładów przemysłowych.

„Dom1' Danziget Bmi. und Handelsgesell- 
schaft m. b. H. w Gdańsku, spółka założona o 
kapitale 350.000 mk. niem., Którego podwyższenie 
do 1,050.000 mk. niem. jest w  toku. Przedmiotem 
przedsiębiorstwa jest zakupno terenów pod bu­
dowę i budowa will i domów mieszkalnych na 
terenie miasta Gdańska i Pomorza.

Towarzystwo budowy dróg, stoy . zarej. z 
ogr. poręka posiada własne kamieniołomy i szu- 
trowiska, oraz w łasny park kolejki wąskotorowej 
i trudni się dostawą szutru i kamienia dla zarzą­
dów drogowych gmin, oraz dla zanadto In aj.

PR ZE M YSŁ  CE RAM ICZNY.
Fabryka poroelany 1 wyrobów coramiczayeh 

w Ćmielowie, spółka akc. o kapiłaie akcyjnym
28.000.000 mp., którego podw ytsznne do 190 mlłj, 
mi), jest w  toku.

Gródecka parowa fabryka ceciet i dachówek, 
spółka z ogr. odpow- w  Gródku Jacfcikfćsfclni e  
kapitale 3,15u.000 nip.

Łagiewnicka parowa fabryka ikicbówer I cm. 
gtel, sp. z ogr. odpow. w  pod k dr-
kowem.
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..Kobierzyn"', zakłady ceramiczne, spółka z 
« * r .  odpow. w Krakowie.

Fabryka wyrobów  ceramicznych v> RybLt- 
wach koło Krakowa, spółka z ogr edpnw.- t  ka­
pitałem 25,000 gip.

„Bouarka", zakłady ceramiczne, spółka z 
©Er. odpow. w  Krakowie.

PR ZE M YSŁ CHEM ICZNY.
„Alfa*', fabryka produktów chemicznych farb 

! lafcka-ów, sp. z ort. odpjhc. w e Lw ow ie o kapi­
tale 10,CK*.000 mp.

..Klęczany*', małopolskie towarzystwo dla 
■przemysłu naftowego, spółka z o r t  odpow. we 
Lw ow ie  o  kapitale 900.000 mp.. trudni się prze­
twarzaniem ropy we własnej refinerii w  Klę­
czanach.

„Liban", fabryka produktów chemicznych,
■Tow. akc. w  Podgórzu' o kapitale 1,500.000 K., 
którego -podwyższenie do wysokości 5 milj. mp. 
jest w  toku. Fabryka produkuje nawozy sztuczne 
zw łaszcza superfosfaty i tomasyne.

Zakłady chemiczno - przem ysłowe Jan Go. 
dzicki i Sp. w Krakowie trudnią się przeróbką 
surowców naftowych i wyrobem  smarów tech­
nicznych, św iec i papy daclrowej.

P R Z tM Y S Ł  G RAFICZNY.
„Biblioteka Polska*', instytut wydawniczy.

sp. akc. o kapitale 40,000.000 nip. w  W arszaw ie, 
posiada największe w b. zaborze pruskim zakła­
dy graficzne w  Bydgoszczy. Z 85 dzieł w yda­
nych w  r. 1921, połowa jest już wyczerpana.

PR ZE M YSŁ S P O Ż Y W l ZY.
„S tar", fabryka domieszek do kawy, spółka 

akc. we Lw ow ie  o kapitale 120.000.0tX) mp.
Ludwinowski młyn parowy, spółka 1 ogram 

odpow. w Krakowie o kapitale udziałowym
20.000.000 mp.

W  D ZIALF  T E K S T Y LN Y M  wymieniamy:

‘ jfąhrykę kapeluszy w  Myślenicach, spółkę 
ftke. \\ Myślenicach o kapitałę I2.,000.óuw mp!

Fabrykę tekst j lno-konfekcyjną sp. z ogr. 
odpow. we Lwo-wię o kapitale 900.000 mp., która 
trudni się wyrobem  konfekcji męskiej, bielizny 
i kożuchów i uzyskała poważne dostawy dla 
armji i pracowników kolejowych.

Z INNYCH  P R Z E M Y S ŁÓ W  wymieniamy:
Krakowska fabrykę szczotek i pendzii, sp.

z ogr. odpow. w  Krakowie.
Krakowska białnskómię, sp. z ogr. odpow. 

w  Krakowie, oraz
Krakowska taorykę obuwia rrtó. Frartofszek 

Drobniak i Spółka, so. z ogr. odpow. o kapitale
30.000.000 mp.

HANDEL I SPEDYCJA.

„Połsot*', Polaka spółka dla obrotu towaro­
w c e ,  spótKa akc. we Lw ow ie  o kapitale 5,000.009 
mp., który podwyższony zostanie do 50,000.000 nip.

Spółka akcyjna dla handlu ziemiopłodami w 
W arszaw ie o kapitale 48.000.u00 mp. Przedmto- 
tem spółki iest handel ziemiopłodami, a obrót 
w roku sprawozda w. wynosił z w yż  1 miijard mp.

„Sortolin", składnica i sortownia odpadków 
tekstylnych i papierowych, swlłka z ogr. odpow. 
\vc Lw ow ie o kapitale 17rjf)00 mp., którego pod­
wyższenie do 3.500.000 mp- w toku. Przedmiotem 
przedsiębiorstwa jest zbiórka, skup i sortownie 
odpadków tekstylnych i papierowych i handei 
niemi-

Hurtownia fototechniczna, sp. z ogr. odpow.
0 kapitale udziałowym 1,500.090 mp.

,j£ksport-Import*', spółka z ogr. odpow. we 
Lw ow ie  o kapitale 1,250.000 mp.

Jajo*', Związek Spółek hodowców drobiu, 
st-ow. zarej. z ogr. odpuw. w  Krakowie.

„Syndykat jaiczarski*', spółdzielnia z odpo­
wiedzialnością w’ Krakow ie.

„Schenk©r i Ska", spółka akcyjna dla mię­
dzynarodowego transportu we Lw ow ie  o kapita­
le 20 milionów nip. •

Z innych przedsiębiorstw" handlowych przez 
nas finansowanych wym ieniam y:

„Garbnik*', Spółka akc. w Krakowie o kapi­
tale 20,000.000 mp.. trudniącą się handlem arty­
kułami pomocniczymi przemysłu garbarskiego

„Broń i Sport*', spółka z ogr. odpow. w  Kra­
kowie o kapitale 10 milionów mp., która prowa­
dzi handel bronią palna i Ponadto zastępstwo fa­
bryki broni „S teyer".

IN STYTU CJE  FINANSO W E.

Celem uczynienia zadość pewnym specjalnym 
zadaniom, wym agającym  poświęcenia i większej 
uwagi, założyliśm y:

„Polski Bank Kresowy*', sp. akc. w  W arsza­
w ie o kapitale akcyjnym 50,000-000 mp., którego 

Jest roztoczenie specjalnej opieki nad ży ­
ciem gospodarczem naszych k r e s ó w ,p o n a d to

„P<4ski Bank Hm igracyjar", tow arzystwo 
akc. w  W arszaw ie o kapitale 50 miljonów mp., 
którego podwyższenie do 100 miljonów mp. na­
stąpi w najbliższej przyszłości. Celem tego ban­
ku jest opieka finansowa i społeczna nad ruchem 
emigracyjnym i reoimgraoyjnym.

„Kasa Kredytow a", mieszcząca się w  biu­
rach naszego banlai, a zaiozona w  r. 1911, czyni 
zadość potrzebom drobnego handlu, przemysłu
1 rolnictwa i wykazuje normalny rozwój.

ROŻNE PR ZE D SIĘ B IO R STW A.
„O rb is", polskie biuro podróży, soółka z ogr. 

odp )w\ w e  Lw ow ie  o kapitale 700.000 mp.

W STADJUM  ZAŁO ŻE N IA  SA:

Jzdeboickie zakłady przemysłowe*', których
celem będzie rozszerzenie istniejącej fabryki 
I/.dębniku* tudzież eksploatacja naturalnych 
gactw  klucza Izdebniekicgo.

„Zakłady w odociągowe z aglebia borysl*^ 
skiego". spółka akc. o kapitał? (4)0 md;,mów i11!5. 

Zaznaczamy, że w  spół-c:
„Targ i W schodnie" sp. z opi. odpow. 

Lw ow ie  łrk rzemy udział jako udziałowcy i P°* 
siadamy własny pawilon.

KRO NIKA SPO RTO W A .
Oprócz opisanych w poprzedniej kronice 

wodów  Czarni— Rcwera odbvły  się utart1*- 
niedzieli jeszcze trzy nuitclic, których przt,h-Lł> 
podajemy obecnie.

Pogoń I.—Pogoń str:, jska. Pogoń z tr# 1 ■' 
graczami rezerw ow ym i przez całą pierwsza P0'  
Iowę i 20 m. drugiej ma zupełną przewagę ' &. 
toczy się tylko na stron-ie Stryja. Atak 
zmieniony przez wstawienie Garbienia na 8rO° 
kowogo napastnika, tak po>d względem kombi'11'' 
cji, jak orientacji i techniki stale się popta^ 
i gdyby nie słaba częściowo pomoc i o b r o n a ,^ ' 
żyna Pogoni byłaby naprawdę orzc-clieni bard* 
ciężkim do zgryzienia. Pogoń stryjska, to 
żyna fizycznie silna, lecz mająca wielkie b*9? 
techniczne i słabe zdolności kombinacyjne. Na-' 
lepszymi byli bramkarz, który moc strzałów 0 
bronił znakomicie, dalej praw y obrońca, środK^j 
w y i prawy łącznik napadu. W  pierwszej 
uzyskuje Pogoń 7 bramek, a przed końcem ^  
na 3 minuty Stryj zdobywa honorowego £° ’ 
jako wymk 25-m.inutowych ataków na brałt"L 
Pogoni. W  drugiej połowie widoczne zinęcZel 
w Pogoni po matchu z W isłą i poaróży o000 
Zawody prowadził p kap. Bi lor.

Czarni IF .-Ż . K. S. 8:2. Przyjacielskie 
dy 2X30 m. Sihia pr?.ewaga Czarnych I!-. *  
rych poziom gry stałe się podnosi, dzięki *
stości kapitana drużyny p. Pappinsa. Jeżeli ' jfoifgrt

rrH-
tej drużyny się nie imgorszy, zdobędzie ona 
trudu pierwsze jfmiejscc w  rozgrywkach 0 '.”5. 
sbrzostwo kl. B. podokręgu lwowskiego. 7- j 6j 
na razie gra jeszcze bardzo słabo min A  d 
ambicji: w ybijał sic Sehreicr.

Sędzią był p. Fischer.

Pogoń II.—Lechia II. 6:0. Match o 
stwo kl. B. Pogoń przewyższała rnocro ^  
przeciwnika, czego dowodem 4 bramki w 
szej części, a dwie w  drugiej uzyskane beż piv- 
Obie drużyny grają dość brutalnie, co by®  JL- 
wodem ciągłych przerw  w  grze i licznych 
wolnych. Jeden z gracz ów  Lechji został w zjM

1 ' ■    * 1     -------------------------

bezrobocie w  Stanach Zjednoczonych j;
się w  ostatnich miesiącach do tego stopiy8' v

U
Hupjer ehonemiczny.

Lwów, 12 kwietnia.
’+  Lw ow ska giełda zbożowa. Ży ło  małopol­

skie 11.000— 1.1.200, jęczmień małopolski 9.300— 
9.500, owies małopolski li.lOO— 11.500, kukurydza 
krajowa 11.000— 11.500, breczka 9.800— 10.200, mą­
ka żytnia 70 p i oc. 16.000— 16.300, mąka ży in u  60 
proc. 17.000— 17.300, otręb żytni 6.400— 6.700, ka­
sza hreczana 20.000—21.000.

W  transakcjach .stagnacja z powodu świąt. 
Ceny zboża -twardego-, mąki żytmei i otrębów 
żytnich — w yższe, uw ieś poszukiwany. Podaż 
zniżkowa. Tendencja na ogół zw yżkow a. Uspo­
sobienie rezerwowane. 4 Następne zebranie we 
środę d. 26. bm.

4  Giełda warszawska. (T d . w ł.). (G ). • P a ­
piery procentowe bez zmian. Akcie mocniej. Ruch 
ożyw iony.

+  Produkcja amerykańska spadła o l/4. Lon­
dyn. Z Ameryki d«moszą: H oover ogłasza, że

produkcja amerykańska spadła o 1 4 .
stosunku do produkcji przedwojennej. De'e*srosunKu eto p rom u  ci 1 przeawoienne.1. w y -  
złożon a  z przedstaw icieli 250 najw iększa j*  ̂ . 
m ów  handlowych u#uła się do' W a s z y n ^ r L  ,i

prezydentowi
" 1»* f

cefu przedstawienia  _____  ..
sytuacji wytworzonej przez strajk ro b o ^  
w ęglow ych , który przynosi olbrzyttlte 
handlów"! amerykańskiemu. (P A T ).

 00-----

Kursa giełdy lwowskie}.
7. — żądają, 9 j= transakcje. Zresztą: płacą.

A) Akc. bank. 12
kwlet. B) Akc. przem.

12
kwict.

Akc. Zwlązk. . 700 Galicja . . . )60000
Dyskont Lw. 1300 Gafota . . . 2200
Han dl Pozn. . 3500 Górka . . . 6000
Hi pot akc. . T  850 Oikos . . . . u800
Hipot. zemel. 420 Parowozy . . T  1400
Mmwpolslci . 72& Patria . . . 4709
Powszechny . 375 Pezet . . . T  960
Przemysłowy 575 Pocisk . . . 800
2łtetnsk. kred. 6zó Pol. Glob . . 

Pol, Nafta
900 

T  2000
B) Akc. przem. Pol. Tow. H. 626

Rakszawa . . 3500
Brow. Lwow. 22090 Siersza e l . . . 1200
Cbodorów . . T  3200 Gór. S iersza. 6000
Karpaiit . 
Ćmielów

1750 Tepege . . . 5700
5125 Zieleniewski . 6000

Portland 2 .S . — Żegluga poi. . 350

Kurt- walut 
C.orjer Lw< 
waklNr. 80

Lwów — dnia 12 kwietnia 19 i )

Gotówka Dewizy

Warszawa dnia 
12. kwietna

Zaryci! 
dnia 12IV.

Berlin 
dnia 19IV.

D e w i

190 Mk. po*. — 100- —100— -100- . 0.13—0.14 0.90
1 font ar" . •5600— 18800 (5800—161? X) 166 5—16850 22.70 1382 70
100 frs trauic. 820 X)—350 >U 82)00-35000 34900—35300 47.40 2763 45
100 fr szwaj. 70050- 750)0 70 .00—7663) 73900—74800 10O- 6832.30
100 tre Belg. 30500—326)0 3C5)0—325)0 32000 -32200 43.90 2562.20
100 K czesk. 7100—7500 73 )O-77Q0 7300-760C 10.3:̂ 585.75
100 K wąg. 425— 525 4 2 5 -C5 ----- -.04 35.36
100 K austr. 48 —52 47-51 49-25 -5025 — .06 8.92
100 M niem. '1-250-1350 124 )- 1340 1280-1315 1.75 1 0 0 -
1 Dolar ant. 3700-3800 3675 -3775 3727-3767 5.15 298.63
100 Lir w l 19500 —21000 20000- 21509 2000—2020 27.70 1612.05
100 Lei rum. 2600—8800 2308- 2800 — — —.00 IBj.CO
lOOguld.boł. 125000—lSbOOC 137500—147500 196.15 11464.35
100 K. norw. P 45000—50000 

r* 62500—87^)0
P 46000-51 "OJ _•— 95.50 2556.95

100 K. drnts. P S6000—70000 —•— 109.50 6t08.25
100 K. SZW. P 70000—7 łanu t’ 70000—75000 184,50 7884.85

U A ACA - jp* ózuacz-t kursa paprzcdnic. oslatu o ntfjwanc.
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—  P .is a Ż  M jk o !;lS i lla  — •

n Kry przez sędziego % powodu brutal- 
**eKO kopuiceaa leżącego na ziemi przeuiunrkti. 
Momentów interesujązyci; n ie b y ło . W yróżniali 

Pratow itoSek środkowi iponuienies- obu 
Mrużyn.

Sędziował p. Nawrocki.
Bielsko. B. B. S. ,V.— Makkabi 5 :2 .

Warszawa. Korona —Lechja 1:0.

-W  trzecim chiiu walk zapaśniczych o mi- 
s t%o&two Małopolski petylyaiy sic 4 i»a ry :

I> Kaczyński (L w ów ) i Zapisecki (Łańcut), 
*  a k t o r z y .  Odnosi łatwe zw ycięstw o Zapi- 

'ecki w  5 th. przednim pasem.

_’ ) Ciarko wienko— Adler —  kolosalna przewa­
ga fizyczna Garkowieuki Walka z powotk: 
omdleńcn Acheia w 10 '.uranach została przez 
komisie unieważniona. Garkowiealko użył tiwu- 
k-rotnie chwytu dozwolonego w  walce grecko- 
rzymskiej najdłużej przez 8 minuty. który tu in­
cydent ffiógł wzbudzić tylko niesmak u w idzów.

?) Saaręla (F intindja)— A»d*rsfki (Szwema), 
walka po 20 mismtaełi nierozstrzygnięta. obfito­
wała w wiele ciekawych ipónrnetów.

4l Gib o (Finlandia) -- Szteker (Polska). Z w y ­
ciężył bez natężenia Szteker v  13 minucie.

O a O S Z E l i l A .
3 T ^ r i e t e i I

Wszelk

: L ' T - © ó l e * p 3 z e  w i n o  n a .
W o b e c  d r o ż y z n y  w in  z a l e c a ją c e  s ię  t a k ż e  p r z y s t ę p n ą  c e n ą

słycm ąj f i r my  W in k e llia u sen a  
w  S ta ro g a rd z ie  17°/0 o d e li­

ka t ny m  sm aku. 1 bu telka

w w n e c  a r o s y z n y  —m  za ie -

M O  W E R M U T
87

* — „ „  J ~ n  I n  l A f i n  0^ anJ|rjackicb a sk ino.y wszy na s:;am pańskich jiikot. •?: W ó d k i, l ik  miry 
t/ r U U £ ( l ] 6  Win tyUo wyborowe fo  ceinich I,. lirycznych * r  edaje h-irl, i Sjrma

— — S t a n is ! r w  V :’ G : fc, L w ó W i J a g in l io ń s k a  # . —

Z aw iad am ia  sie, żć F irm a B R A C IA  
G R O E B E L  w  De ml ni W y żn e j aa  Skole  
zap ro w ad z iła  w  sw ym  sk ładzie  przy  
u*icy G ródeckie j i. 109

i i
i innych m aterja łów  tartych w łasnych  
tartaków  oraz d rzew a  opałowego,.

1184

.  W t  N M H  W
* Ltlszc.ą yt dżuda ko- 

n* utrsymunuj 
zdrowej płci

*  H U i l i m M
* 0 'ri<toten« — przyk- 

f  *?’ *dni« pi rfumrwa- 
*• Mumią lw6M ^  „h ,̂. 
w za>Un itmporali:r-j.

w j ikośti niedościgniona 
woda koloństi.

w 6 zapachach. Uiy-v:i 
się ako wodę toaletową
i (locafkk _ odświeżający 

do \vodv.

bility, trwały i słedci.

n  u
periuu* pois-riij 
naturalny zapach 

lóiy.

diuny,
iwief.H

H«i2

O W I
pa»ia
’am"

p°w»zetLnie znany środek 
"* P®nwt w loW .

B * W  K IM !
«i]n.  fiwdsk .daje

J  <Uu« ° ‘ ''* » ły  połysk, 
ftcftla paxD0jde.

do nabycia!
H e n r y k  Żak, Poznań
Fi*tyk a  

I^ T S lL. —

i elkis r, obron ? 
ustną i zęby orf 

znkatenia.

perrum i kosmetyków.

f e s *  potiogradnika kawaler

C U K IE R N IA
aJdewicz, Lw ów , Fredry 4.P  S * a ł

poi.„  na ówięta
ęj BiAkoffniki, serniki 

H,#' herbittiulki i t-nkry
l)0 cenach  u m ia rk ow an ych .

I W b | > i ) l n i k < i K
z  p o w a ż n y m  k a p it a łe m ,  p o s z u k u je  s ię  

w e  LWUW1E . elaui . oz-z^ a jŁta: 
l )  Wytworni zabawek wtłiiańyeH ( etui-ąe od 1D1Ś 

maszyn 4, rolotnie i 1)).
2> Prtitowni :r kolarskiej ( i  U  luieszyflzchi, 

j  K łlAM O W IE  oo:
.'■) Ni|u»ta;».tpj 'V \ »iawy. wyrębów polskich, (istnieje 

oil 190t> r, w centrum miasta’, 
ii WytwArni ozd >b r;a drzewko, .istnieje od 1917 >■’, 

robotnie 45).
i V. ysoń 'zaini bieiiżniarskie.j (14 soacjslnyeb mu- 

szyu o popędlw motorowym, istnieje j4 191? r.;

Informatji udziela i przyjmuje zjBssM iu Liga 
Pomocy Przemytło\ro:«, Lvóu  «i. Pańska l l ,  

00 80. kwietn a 192*2 r. 1182

■ • zB c k lt ih  A R S Z Y N
i or:»dzeń lobrycmycb .j- 
skul cznu. asguiniej i su 

mieniu o 951

fA B R Y h A  BRACIA MALINOWSCY I SK A
»;ow ul. Lwowskicb bursl 98. — Telefon 325.

D o s t a r c z a m y
i wysok/d kniofycżny węgód górnoślasiu i^ogonewo
Z A K U P IM Y  S ŁO M Ę  Ż Y T N IA  ppasw iW aAą.
Tadeusk W a a u n g  i Ska, Dam roluic/.ó-br,n«ili>wy 

Lwów, ul. Koralnlełcai 8, Tef. 288 118C

» « k . -  i u
V '  W S^ °  m,9 a" 2 * ‘  k w ie tn ia  1922 o  g . 

. * * » l u  S t e w .  u l. i w .  A n n y  I. z  ns^
' % l SPraa. ^ ? 3,,ł’  P o r*ą «»k P «»m  d z ie n n y m :

TH
^  Wni

n!® F)y‘ iekeji i pr edłolenie bilansu i

• luó i; anm i łikwidiu i i owarz. 119;

j j n d y l s a t  R o ln ic z y
LwAwr, p l. M a p ta o k l 10.

d o s t a r c z a  ligo

p łu g i, Ip ron y , a b h y p n ik i,  k u lty w a -  
t o r y ,  s i e c z k a r n ie ,  m ły n k i d a  z u a ż a ,

u le  a m e ry k a n  a k ie  O a d a n t B la t t  
p r z y l i a r y  p s z c z e la ,  a k ie ,  k o s y  

n a j le p s z y c h  m a r e k  t-=— r.
w a z a lk l *  m a s z y n y  I n a r z ę d z ia  r a ln lo z tP

P R A W L > 2 łW E

Ż U 7 L E  T H O M A S A
na je b ie n  d n i i a r o t u ć  b ę d z ie  w  c : t «u  
m a ju  • c z e r w c a  i u  g u tó w k ę  ><Jb 
— w  d r o d z e  w y m ia n y  z a  i b o t e  -

BAirK ROLNICZY S.A.
W £ L3 »0W IZ

ora^
FIIJh w  Jnrosbiwłn. 1104

pod kierunkiem
ni iM y

580

Ora Mieczysława Puchalskiego
Źródło ezuuwy J.£jgzi6'nj; radjeaktywne kąpiele łftlazis'0 
loro winowi*, słoneczne i leżabiia wlocie, gazowe, iglicowe, 
tolnt, ńydreputja i elektryr.acja. Choroby wewnętrzne 
nerwowe i kobiece. Cborycii urnytłov.yca, cakużnyeb 1 
gruślicznych Zukłud nic przyjmuje. Kuchnia dyetetycuna, 
wyjodne pokoje z całodi>ier.r.eni utrzymaniem dla wypo­
czynku. Pocztu Mftoraf i telefon. Wyjazd z Warszawy o 
8.15 rano z dworca wiedeńskiego, lnt»imJSe Mokotowdca 
45 m. 7. od {-—U, lelelon .9904, lub Dyrekcd i w fłhfęcrowie

oferty z łaskawem f odąił:eitt wielkości i ceny 
nadsyłać pod „Filterpiasa11 do Biu:a Ogłoszeń 
„Promień* w Lodzi ul. Piotrkowska 81. 1132

D A D A  dachow a w  najlepszym  
I  W !  W  gatunku, oraz T E R  w a ­

g o n o w o  i deta jlirzn ic

W A G I  decym alne i na oydto
Q f c #  y  B żelazne, oraz wszyst- 
O C W ś L i r C  kie artykuły technicz­
ne i gospodarsk ie  wchodzące w zakres 

gosp o d a rstw a  —  po leca firm a

wr. & n E R  SPCI
L « 6 n ,  v tm n ż In lro in n oH u

J P i l i t t .  T t t r i i d p a l .  0 1 7

IBM

Kuitnę.

x * r y c j e r k a  d a m s k a
■ n Sipezyńfc *a, uli. a 
Wałowa 5, i. p wykonuje 
HŁjnowsz.0 fryzury wsr*ik 
roboty perukazskte jak war­
kocze, loczki, postische tk|* 
*vf, peruczki dla lalek i I. d.

1058

JUlCK poszukuje pokoju 
™ l  kawalerłkiego natycb- 
miu?t względnie o j 1 maja 

niklom lub bet. Zgt tgzeti a 
do Admin. pod . Natycbi»iaat“ .

112S

r t k a z j a  I .liaszyna u j-;- 
” sania ^Meieo***4 mfe. lSuCOt) 
•Korona. o»k f5.0;J(), Mńaay 
od rak. 11,(KIO i i. j , , siodro 
ru ;skie i upr»ę*e., łJn.rersunu 
składn en kom> , P lhi* 
hitolajCna. |j83

f t p r ł ld a
antrez

Kupno t sorZfeilał.

^ -w ta p ia n y ,
■ harmonie.

piitnina, fis­
harmonie, w różnych 

cena .5 spri*-iiiiini llanak,
Pafuka 21. 1558

an i różue nunle 
antyczne macbonioien 

,:i ' cbowe garnitury s»b>,ia-. 
we, łótka, t i i .y  kanapy, 
ot-many, uiuraczka, .nu rt, 
amaay, krodens, stół de U 
dalni, pertjary, kicany, koce, 
raźne rzaczy do ubytku do- 
mowogj przyjmują wazi-Ikn 
eperację lapioersi o- Iolarską 

inebii, również wszelkie me­
b l e  aiyaane w komisową 
ifpr.-adaf., TomusjewSli, Osso- 

‘ lliriskich 9. 11-40

^ u L ło d y , ładny ictcr
rprtedania. l.lcgu-ław-.

skiego 14, prawy yarier.
1173

B om  x  w  o  ln em  m ir -  
• łk a n io m ,  womndit

oszklona, stajnia, studnia, 
dc ogiód i parcele w Zn mej 

VVodzio Hudnn zaraz dr oprze- 
dania. Wiadomeęć: skład farb 
w pasair MikoirfSoha. 1165

^



i K f e T O  LW O w S ra  z M a  14. irwrctmi 192?. NTr. 8P.

ZADAJCIE WSZĘDZIE 
WIN OWOCOWYCH 99J A B Ł O W ^ N

* »

L w iw  B o g u s ła w o *  iego  9 - ii.Pierwsza krajowa wytwc uia wiu o\\ ccowych, 
w iiiczein nie ustępujące wirom zagranicznym.
WINO WYTRfKIJlE, CHfiTEAUR D»3R, YERMOTITH, WINO DE5G7.0WE.

Wina są pod gwarancja czyste, bez żadr cb domieszek)
1176

WSTYDZIE DO NABYCIA! I
Handel Win restauracje i pokoje do śniadań i P i & t f  i& OSfiisiSfcj Trybunalska 3-1 j .

n a św ię ta  w in o  /'łaszkowe w ęg ie rsk ie , S za m orod n e r , T o k a je r y  p ie rw sze j

. ■ poieC;1 

jako-'1 ’> i

wódki krajow e i w łasnego wyrobi: po najtańszych cenach.  ------  —  llS 7

S yp ia ln ię  nadającą s:ę 
uj gościnnych psfco i 

t nio sfrzfdam. Haiiok, PaiT- 
sna 21. 1157

fCUPUJĘ | P O R C E LA N Ę
i ws -e kh,an y:-"i, 
sTARt.-ŹYTNOŚCl

p łacę  o m y  jw y ż u e .  HANDEL 
l . i a u y w j k l ,  Rom .inowicru 0

XXXX XXXXXX X X X X X X U XX X X XX X X X j t
X
X
X
z KIEISTIUli
T O l V A R 7 Y S T W O  A K C Y J N E  w e  L W O W I E

«  ZAPROSZENIE DO SUBSKRYPCJI.
2  N a  podstaw ie  uchw ały  N ad zw y cza jn ego  W a ln e g o  Z g ro -  
X  m adzen ia  akc jonariuszy  Z iem sk iego  Benku K redytow ego  

z dnia 29-go październ ika 1921 r. oraz zezw o len ia  M in i­
sterstw a Skarbu  z dnia 22 lu tego  1922 r. N r. 19S13/21 DK. 
Rada Z a w lad o w c za  Z iem sk iego  Banku K red y tow ego  przy­
stępu je  do p o d w y ż s z e n i a  kap itału  akcy jnego  o Mkp. 

SIó^OGO.OOO'—  czyli z M kp. 210,0u0.000‘— na

MKP. 525,000.000-
przez w ydan ie  1,125.000 sztuk nowych na okazic ie la  op ie ­
w a jących  akcji lX .-tej em isji po  Mkp. 2S0 im iennej w a r ­
tości na następujących  W A R U N K A C H  SUBSKRYPCYJNYCH :
1) Dawni akcjonariusze n.aią prawo pierwszeńs.wa w nabyciu nowych 

akcji w  stosunku 3 akcji nowej emisji na 4 akcje dawne-
2) Akcjonariusze, chcący wvkonać prawo poboru, mają w  poniżej ozna­

czonym terminie przed/ożyć swoje dawne akcje (bez arkuszy kupono­
wych) wzgl- świadectwa tymczasowe, które będą natychmiast zw ró­
cone po uwidocznieniu wykonania prawa poboru-

J #  3) jKurs emisyjny nowych akc,i w j nosi dla dawnych akcjonariuszy na 
2  podstawie rrawa poooru Mkp. 4iQ'—, dla nowych zaś subskrybentów 
W  po Mkp- 550'— za sztukę.

4) Przy  zgłoszeniu należy złożyć' w gotówce całą cenę kupna z od- 
^  setkami 5 pre- od ceny kupna za czas od 1-go stycznia 1922 r- do 
^  du a w p łaty  oraz po Mkp- 50 od każdej nowei akcji na koszta koiife*

kcii i podatek giełdowy w  wysokości 3 pre- od kursu emisyjnego.
5) Nowe akcje uczestniczą w zysKach Banku od dnia 1-go stycznia 1922 

r* na równi z dawnemi akcjami.
6) Termin w ’ kotiania prawa poboru oraz nowych zgłoszeń upływa 

z dniem 15- tnaji 1922 r.
7) Do repartycii. przeznacza się jedynie akcje, na które dotychczasowi 

akcjonariusze nic wykonają przysługuiącego im prawa poboru- V razie
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X
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X
X
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5
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S T a j  n o  n i , - j e  A K Y T ^ f l E T R Y

„ L  I  P  S  I  A “  ODHNERA
Wyłączni reprezentanci na Polsk; :

E r n e s t  M e n k n an n  Sp. z o. o.
W arszaw a , M azow iecka  £. Telef. 94-33.

U I I P T  5 r i F T A I  Poszuk iw an i P rz e d s ta w ic ie le n» 
11 I A f 1 n  L «  p o szczegó ln e  dzieln ice POLSkl,

POSIADAMY NA SKŁADZIE:
M aszyny do p ieania . 
Aparaty  do ^oo ie lan ia . 
P e r fo ra to ry  do czeków .
Num eratory, datowniki, 

sp in acze  etc.
C e n y  N a j n i ż s z e ,

T a im y  i knlkl no m aszyn  
p iszących .

A m erykańsk ie  kioszonko*  
we z łote  p i i r a  w ieozne.

Am eryk, k leezonk, s re b rP *  
m ówki „E w rrsharpH .

X
X
X
X
X
X
X
X

nietrwzglętinienia zgłoszeń. Bank zwróci wpłacone kwoty z odsetkami 3®/o

X
X
X
nxx
X
X

8) Nowe akcje wydane będą po sporządzeniu sztutc za zwrotem  tymcza­
sowego potwierdzenia kasowego na uiszczona wpłatę.

ZGŁOSZENIA PRZYJMUJĄ: Ziemski Bank Kredytowy we Lwow ie, ul-
Jagiellońska 2, oraz Oddzicły w Bydgoszczy, Częstochowie, Gdańsku, ^  

Kołortrjj, Krakowie, Krośnie. Lublinie, Tarnowie i Warszawie- J o  
W BIELSKU. Śląski Bank Eskontowy. V» PRADZE: Prażska Uverni Banka- AA  
W e WIEDNIU: Ahgemeine Depositenbank, Anglo-Oesterreichische B -ik , 

Wiener Kommcrz^a ban-t- 1178
Lwów. dnia 30- marca 1922- RADA ZAW IADOW CZa

* * * * * * * * * * * * * * * * * * * * * * * * * * *

po 'eoa  najtnniej

L U D W I K  H O S Z O W S K I ,  m m

Wszelkie przybory  
do oświetlenia 
elektrycznego 

poleca po cenach 
przystępnych firma

i Spółka 
Lw ów , Kopernika 2.

Dia odsprzedawców  
stosow ny raba U

K A P E L U S Z E my skin, dam ­
sk ie l dziecin.

w wielkim wyborze, po B.rkich cenach. Kiosk kape­
luszy pla L a c h a  {,bo. koócioła OO. Jezuitów.

. T W O R Z Y  JA R SK I 5 -k a . — Odnowienia starych
.^przyjmuje składnica ul. Koćcie na 8, gmach Izby ręk.

L w o w ian k a“
KAROLA ZAŁĘSKIEGO i SM

Spółka zarejestr. z ogr. odpow.
Lw ów , ul. M urka 2. (ró g  Zyblik łe w io ia ).  

Nlniejszem  mamy znszozyt rawiadanhio S ra -  
nowną P, T. Pubtioaneóó, ta  z dniam 9. Lw ia - 
tnla br. z o sta je  z  pow rotem  otw arta  nw sze  
cukiern i . „ L w a w ia n k a "  p rzy  ul. M arka I. 2. 
(ró g  Zyblilciewiozn), Lokal ów ieóe rek on .

etrnow any. 1131
O kasdej porze kawa, herbata, czekolada oraz chło­

dniki. Sprzedał buriow.a i detailiczna cast, cukrów i 
■ czekolady wła .. ego wy.obtf. Poleca się znane ze ewej 
dobroci wyborowe czekolady |ak»Lusia« »Tvink&< »Peru- 
wianfca itp. w>roov czekoladow- Przyjm ujem y z j «  
m ówienia nn torty i p ieczyw o aw ląteozne. 
Ula wracających z pa»j u mu^bów pierwsror/ę 3na stacja 
posiłkowa otwarta od godz. 7 rano do 11 w nocy.

K, Z a łęak i i Ska.

B A C Z N O S C I
B lbK d WĘGLOWE H erm ana Rothm ana, we  
Lw aw ie , ui. Jachow ioza 17, przyjmuje wszelkie 
zamów.tn:a h.i węgiel krajowy (szyb „Sobieski* i „Kry- 
ńjynat), g.rrKiś'ąsei marki »von Giesche‘i» Krben* i koks 
górnośląski rabrr.ee i po oenach  konkurencyjnych  

z natyohm iaetowtj dostaw ą . 1167

orygmaine

SZWEDZKIE

Y iK IM G  I D IA B G L O
po leca 1036

ANTONI HALSKI L w ó w  
• Sobieskiego 3

250.000  m a r e k
nagrody temu kto wskaże g d a  iw s i ę  
d u j e  k ł k o m o b i l a  .ien tz* Mark) p*

B. Nr. 333JS. .
ń*' r  1Zgłoszenia do Biura Ogłoszeń ,, ProiitNaLr 

Łodzi, u!. Piotrkowska 81., sub „250-®°

D o sprzedania gospodarstwo w iejskie 
gruntu pszenicznego. Dom, stajnia i kuc® 
sywne, w ielka szopa i remiza na w ety
inwentarz: 2 silne 4-le‘ nie konie, 7 
rogatego,
kur, jakoteż wszystkie maszyny 
rzędzia do

sz f

3 świnie, 3 gęsi, 2 kaczkt i
roln ie*®^ y *i  P

uprawy roli. W szystko sP rz€^u  ^  
i<nę za tanią cetię 2500 do larów  z p ° w

em igrowania do Niemiec.

Gustaw Schone. Gostkrw®
pow iat Tnruń, Pornnp,1

Z  Drtikamt Pcłskwi pod zarządem Józefa Rapz ynskkjjo we Lw ow ie, ul. Chorąźczyzny 31. Redaktor cjpow iedziwm y: Tadeusz S


